eo—="— | 


< 


Sobota, 6 Listopada 1897. 


2 m. | Ychodzi M 
wj tkiem à | codziennie o godzinie 5 po południu 

1 A m ni poświątecznych. 

| W, pocz, Er Pojedyńcz 

| ttracyi y 8 centów. 


Y kosztuje w miejscu 5 cen- 
Cee, z Biuro Redakcyi i Admini- 
A mnieckiego 1. 8. — Listy należy 
Hamace 
T Ve otwarte wolne od opłaty. 
elefon Redakcyi »r. 39. 


Apostolska Mość ra- 
nowieniem z dnia 27 
inemu EB najmiłościwiej pen- 
un. PIE, Wi arzowi powiatowemu w 
Panig ; elmowi Łopatynerowi, w 


80" wieloletnie; ; earne; ; 
i 
2y% zaslugi. ej i wiernej służby 


R R... 


Pier 
> s D prezydent Najwyższego Try- 
; Przy są 80 I kasacyjnego nadał opró- 
ky, Tetarzą a Trybunale posadę adjun- 
tator d zastępcy starszego pro- 


aay, 
Pań. : $ 
owi stwa we Lwowie Antoniemu 


BK — 
Obwieszczenia 


ictwą . . . 
x) Wa we Lwowie z dnia 3 listo- 
0 ma 3 listy, 5-48 o wzbronieniu począw- 
Wieg ACy ; Pada b. r, przywozu do Czech 
NR e - Aa 2 88 powiatów Gili yi na- 
Nięj lu na 37% pyskową i racicową a o ze- 
i Pry raczy i świń z 
„ „OlMych od zarazy i h po- 
b Ą y innych po 
lis teraga JI, lecz tylko wyłącznie na mał 
bada p Mast czeskich, dalej z dnia 3 


tk 
Pad, Nati 
R b. à lestn 


Poy ooo 

Al 3 

Odeon Tireta 20 teatralnego, — Ankieta tea- 

ita i »Les M twarcie teatru Antoine'a. — 

treu amaty  nottes Beaubourga. Najnowsza 

W teg Listy cznego. — „Service se- 

lege. zaku] „Renaissance“, Amerykańskie 

bój i jego "4 — Porte St. Martin. Dé- 

Woga Sera „y” mierć Hoche'a*. Zniesienie 
ilu ' — „Jalouse“ Brissona w 


X .— fi 
Dupont Gymnase! „Les trois filles de 
` — Komedyopisarz-pesymista.) 


ie y Tyke, zwolna i nieśmiało 
teki są roku sezon teatralny. 
woró yrektorów teatralnych nie 

> po którychby się spodzie- 
Zenia. A jednak w ciągu 
ramatyczni zapowiadali nam 


Wala 
wi} Premye reklame umożliwi? im J. Hu- 
Mie, J. Przed? ae Figara, który wsła- 
Boty, ak Wów ilku laty ankietą o soeyali- 
i "m doprowadził do zwierzeń 
j tygt ata, taj Kera, ks. Lichtensteina i 
sg Mi radyk dziś rozwiązał usta konser- 
tak 4 ałom sceny. Kwestyonaryusz 
czy CZNIE ułożony, że dawał au- 
Snych a Sposobność do pogawędze- 
0 aS acach i zamiarach; z wdzię- 
Teta, Ki zeli też na teoretyczne kwe- 
KU 8 ZAS nie miał gustu do za- 
Dez estetycznej „przedmowy* à 
uszy ndowa? w niewyczerpanym 
ureta pytania mniej kło- 


dzie przyszły utwór pań- 
dzisz o wystawach teatrów 


kły > © 
| zy 
tę Um czy „Amał przyszłości będzie syn- 
ty) w kapelusza SH Cznym? — (o pan sẹ- 
aly gaki ań damskich w teatrach ? — 


950b ułożoną była ankieta tea- 


y Jedną , 
lg BEZ wy, ylko kwestyę odpowiedzieli 
ia a A | a autorowie: każdy zwie- 
YJ gy stawie CL Co w najbliższym se- 
R Wić zamyć Ws 
Sęrog żamyśla. I oto posypał się 
wiele zapowiadających tytu- 


m 94.264 zawiadamiające 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 8zł, kwartal 
| nie 4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 ct. W miejscu: roczrie 12 zł, półrocznie 6 zł, kwartal |: 
nie 3 zł. miesięcznie 1 zł Preuumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60 et. mie- 
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 ct. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy t literacki‘, dodatek miesięczny do «Gazety Lwowskiej», otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct, drudzy 
30 ct — Przewodnik prenvmerowany osobno kosztuje 4 zł. 


o uznaniu za zapowietrzone i zamknięte dla 
wprowadzania i wyprowadzania żywych zwie- 
rząt racicowych (bydła rogatego, owiec, kóz 
i świń) bez rożnicy wieku z eałych siedmiu 
powiatów politycznych i kilkunastu okręgów 
sądowych w Galieyi, — zamieszczone są w 
„Dzienniku urzędowym“ dzisiejszego numeru 
Gazety Lwowskiej. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 5 listopada. 


Wielkiej siły przekonania i niezwykłej 
odwagi cywilnej potrzeba, aby jak wicepre- 
zydent senatu francuskiego Ssheurer - Kestner 
stawić czoło falom narodowego uniesienia i za- 
ciekłości, wzburzonym sprawą Dreyfusa. Spra- 
wa to znana dobrze; dwa lata już minęły, 
jak nieszczęsnego kapitana gen. sztabu fran- 
euskiege przed frontem wojska odarto z od- 
znak oficerskich, wyrzucono z armii francu- 
skiej i skazano na życie, gorsze niż śmierć, 
bo życie wśród największej hańby, pod palą- 
cym duszę zarzutem zdrady ojczyzny, z pię- 
tnem Kaina na czóle, — %ycie na bezludnej, 
smutnej wyspie, będącej synonimem najstra- 
szniejszych katuszy ducha i ciała. Zbrodniż, 
której nieszczęsny miał się dopuścić, przez 


dzana jako jedna z najwstrętniejszych, — a we 
Frameyi zdrada Dreyfusa spotkała SIę z tak 
ogólnem potępieniem, że dzisiaj jeszcze nie 
umie:ą tam mówić o tym wypadku spokojnie, 
opini» publiczna zaś zmusiła wszystkich, którzy 
z osądzonym zdrajcą mieli wspólne nazwisko, 
do ziniany rodowego miana. 


"Tymczasem ten zdrajca ma być — nie- 
winnym. Podobne głosy pojawiały się wpraw- 
dzie już w czasie procesu i po nim — nie 


przywiązywano jednak do nich żadnego zna- 
czenia, przypisując usiłowania, zmierzające do 
uniewinnienia Drayfusa, ubocznym lub niskim 
pobudkom. Obecnie jednak wystąpił z tem 
twierdzeniem i z aktami w rękach zażądał od mi- 
nistra wojny rewizyi procesu, nikt inny, jak wi- 
ceprezydent senatu, który nigdy z Dreyfusem 
nie miał nie do czynienia, nie znał go na- 
wet, a na którego przeszłości nie cięży żadna 
plama, i którego o żadne uboczne tendencye 
posądzać nie można, — starzec ogólnie sza- 
nowany, a przez Francuzów „dotychczas tem 
większą otaczany sympatją. 1% był on depu- 
towanym alzackiin w zgromadzeniu narodo- 
wem w Bordeaux, a zatam, używając wyra- 
żenia jednego z dzienników paryskich, przed- 
stawia w parlamencie francuskim la dernière 
manifestation électorale de I Alsace. Podno- 
sząc jednak na nowo sprawę Dreyfusa, do- 
tknął on dla Franenzów tak bolesn j rany. 
iż nawet cała jego życie czyste i uczciwe nie 
może go dzisiaj ochronić od najrozmaitszych 
poaejrzći I okwinień. a gdy dzienniki pary- 


wszystkie wieki i wszystkie narody potępianą | skie nie umieją mu nic poważniejszego ga- 
była zawsze z całą bezwzględnością i osą- | rzucić, krok jego przypisują temu, iż z za- 


łów i zajmujących niedyskrecyj, pojawiła się 
owa imponująca statystyka płodności litera- 
ckiej, z którą początek sezonu teatralnego 
tak mało licuje. 

Że na wielkie kwestye odrodzenia dra- 
matu ogórkowa ankieta p. Hureta nie da od- 
powiedzi ostatecznych, tego można się było 
spodziewać. W tej mierze wynikiem jej był 
tylko zbiór paradoksów, do których Francuzi 
tyle są eklonni. 

Abel Hermani autor sztax „La Moute“ 
i „Carrière“, występuje namietnie przeciwko 
dramatowi idei na wzór sztuk Ibsenowskich. 
Według niego, dramat idei nie może być ni- 
czem innem, aniżeli dramatem doktrynerskim 
czyli starą piece Q these, której typem są Les 
Idées de Mme Aubray. SŚztaka dramatyczna 
powinna wystrzegać się tego kierunku, który 
sprzyja rozwojowi kazania na scenie. 

Przeciwnego stanowiska broni w para- 
doksalny sposób Paweł Hervieu, dramaturg 
feminizmu. Według niego każda sztuka tea- 
tralna, dramat, komedya czy fursa nawet, ma 
z konieczności tezę. Nie tylko Lemaitre, prze- 
ciwnik toz, sam pisuje sztuki z tezą, jak n. p. 
„Le Pardon"; ale nawet Labiche i Gandillot 
nie mogą się wyłamać z pod tego prawa. 
I tak, zdaniem p. Hervieu, „Podróż p. Perri- 
chona* jest sztuką, w której ukrywa się teza, 
gdyż Labiche przedstawia w niej samolubstwo 
i próżność burżoazyi. 

Zdumiewające te twierdzenia stanowią 
same — najnowszą tezę sprytnego autora „Te- 
nailles.* Nietrudno dostrzedz, w czem tkwi 
jego pomyłka: Broniąc własnej sprawy, po- 
mięszał on rys charakteru, uchwycony przez 
komedyopisarza, z tezą społeczną. — „Samo- 
lubstwo i próżność — zauważył trafnie jeden 
z krytyków Hervieu go — są wadami wie- 
kuistemi, teatr żyje dzięki im; feminizm jest 
tezą, teatr, dzięki jemu, ginie....* 

Większa zgoda panuje między autorami 
dramatycznymi w kwestyi kapeluszów dam- 
skich. Ale tylko jednemu — Jerzemu Fey- 
dean — udało się znaleźć skuteczny środek 
do usunięcia ich z sal teatralnych. Proponu- 
je on, by u wejścia umieszezono ogłoszenie 
następujące: „Noszenie kapeluszów w teatrze 
dozwolone jest tylko paniom, które przekro- 
czyły trzydziestkę.* 

Zgodnie też zapatrują się drarnatopisarze 
paryscy na kwestyę dekoracyj teatralnych. 
Odpowiedzie ich streścić można w kilku sło- 
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wach: sztukom dostaje się zbyt dużo dekora- 
cyj, Autorom za mało. 
* 


Z wielkieim zajęciem oczekiwano otwar- 
cia nowego teatru, który powstał w Paryżu 
pod dyrekeyą Antoine'a, b. kierownika teatru 
wolnego. Ale premiera Antoine's nie była 
wcale premierą. Wznowił on dwie sztuki, któ- 
re miały swego czasu powodzenie w „Theatre 
libre“: „Blanchette“ Brieuxa 1 „Boubouroche* 
(ourteline'a. Jedyną reformą, z którą wystą- 
pił tak zjadły niegdyś rewolucyonista tea- 
tralny, to tanie miejsca. Najdroższe miejsca 
kosztują 4 franki; jest to połowa ceny pra- 
ktykowanej w innych teatrach poważnych. 

Teatr Antoine'a nie przestaje być tea- 
trem wolnym. Po za przedstawieniami regu- 
larnemi, codziennemi, Antvine dawać będzie 
co miesiąca jednorazowe „Soirećs d'aVant-gat- 
de“, których nie zdołał urzeczywistnić pod- 
czas krótkich rządów swych w Odeonie. 

Jakim będzie obeenie kierunek Antol- 
nea? Sądząc z wyboru pierwszych sztuk re- 
pertuaru jego, Antoine pragnie i nadal po- 
pierać realizm na scenie; pragnie on podjąć 
ruch dramatyczny tam, gdzie stanął w chwili 
upadku „Thóatre lihre“. Cały ruch symboli- 
styczny, dramat poetyczny, znać dia niego 
nie istnieje. Krytyka czyni Aptoine'owi za- 
rzut, że nie umie iść z czasem. Być może 
jednak, że Antoine przygotowywa jakieś nie- 
spodzianki. Pewną zmianę charakterystyczną 
można było w każdym razie zauważyć już 
podezas pierwszego przedstawienia. Oto „Blan- 
chette“, Śmiała satyra społeczna Brieux a, 
przedstawiająca simutne losy córki wieśnia- 
czej, której ojciec dał zbyt wysokie wykształ- 
cenie, przerobioną została — według wska- 
zówek Sarceya. Wszystko się teraz kończy 
dobrze, ale — sztuka straciła powab swój i 
znaczenie. Z faktu tego wywnioskowaćby 
można, że Antoine pożegnał się stanowczo Z 
naturalizmem, ża nie chee zrażać sobie publi- 
czności, i że zamyśla poprzestać na realiżmie 
nmiarkowanym. 


Na tem polu współzawodniczyć będzie 
z teatrem Antoine'a Odeon, scena, na której 
rządy Antoine'a utrwalić się nie zdołały, ale 
która pod dyrekcyą Pawła Ginisty kroczy 
mnie; więcej w kierunku zaznaczonym przez 
Antoine'a, a streszczającym się w dwóch ha- 
słach: popieranie młodych autorów i realizmu. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bie. 


wodu jest on — właścicielem fabryki wyro- 
bów galanteryjnych podobnie jak — ojciec 
żony Dreyfusa. Stanowczy starzec jednak nie 
daje się dotychezas odstraszyć powodzi gro- 
mów i potępień, które obecnie już spadają 
z dzienników na jego głowę, a na trudnem 
swem stanowisku postanowił wytrwać odwa- 
żnie aż do chwili, w której zdoła wykazać. 
że Dreyfus jest niewinny. Ale jeżeli nie zdoła ? 
jeżeli się okaże, iż się omylił, że go w błąd 
wprowadzono — co się stanie? P. Scheurer- 
Kestner powinien być zdecydowany, że wów 
czas będzie musiał moralnie przynajmniej po- 
dzielić straszny los Dreyfusa; wszak już obe- 
enia odzywają się w prasie francuskiej głosy, 
aby „zbrodniczy czyn“ wiceprezydenta senatu 
ogeniać na równi ze zdradą Dreyfusa | j 
go postawić przed sąd pod zarzuten 
szenia bezpieczeństwa państwa... 

W ogóle dzienniki franeuskie, przynaj- 
mniej przeważna ich część, traktują sprawę 
tak, jakby chodziło im przedewszystkiem o 
to i jakby na tems polegało dobro ich ojczy- 
zny, by Dreyfus bądź co bądź dalej uchodził 
za zdrajeę. A przecież chodzić im powinno 
przedewszystkiem o — prawdę. Wiele okoli- 
czności przemawia za tem, iż prawda jest po 
stronie sądu wojennegc, który wydał wyrok 
skazujący; do sądu tego należało przecież 
siedmiu oficerów, których poczucia honoru, 
sumienności I sprawiedliwości nikt w wątpli- 
wość nie podaje; — rzecz pewna, że nie 
wydali oni strasznego wyroku. który je- 
duegu z ich kolegów wykreślił z szeregów 
ludzi uczciwych, i żyjących, dla błahych po- 


Sztuki, któremi Odeon zainagurował nowy 
sezon, mogłyby były doskonale stanowić pre- 
mierę teatru Antoine'a. Zarówno dwuaktowa 
komedya Sonlaine' a „L Equilibre*. jak dramat 
trzyaktowy Beaubourga „Les Menottes* na- 
leżą do repertuaru „rosse“, a Beaubourg jest 
nawet dawnym klientem Antoine'a. Ale jeżeli 
„LU Byuilibre* jest tylko zabawną bistoryą mi- 
łostek, ułożoną według katechizmu realisty- 
ćznego, to w „Menottes* przejawia się owa 
saha dążność, którą stwierdziliśmy w prze- 
róbce „Blanchette: chęć pogodzenia dawniej- 
32089, naturalistycznego kierunku, z wymaga- 
mami dzisiejszemi. Jeno, że Beaubourg, zmie- 
rzająe do tego celu odstępuje od realizmu 
dalej jeszeza aniżeli Brieux i zapożycza się u 
symbolizmu skandynawskiego. 

„, Debienne, młody poset, protegowany b. 
ministra Duveyriet, polityk pełen nadziei, na- 
wiązał stosunek z piękną wdówką, panią de 
Ireilles. W mieście jego rodzinnem na pro- 
wincyi, niedozwolony ten stosunek wywołał 
powszechne oburzenie: karyera Debienne'a 
może się złamać. Całe otoczenia Debienne'a, 
siostry jego, żonaci przyjaciele i ex-minister 
Duveyrier namawiają go do porzucenia pani 
də Treilles. Debienne się opiera. Trudno swo- 
ją drogą zrozumieć, dlaczego sprawa ta nie 
kończy się małżeństwera, gdyż pani de Treil- 
les jest osobą z najlepszego świata i właści- 
cielką wielkiej fortuny — rzeczy wielce po- 
żądanej dla polityka. Ale Debienne nie my- 
sli ani o żenienin się, ani o porzuceniu pani 
da Treilles; zdaje mu się, że narzuci party- 
kalarzowi stosunek, z trudnością tylko ucho- 
dzący w stolicy... Postanowieniem jego 
wstrząsa dopiero list anonimowy, rzucający 
potwarze na kochankę jego. Pani de Treilles 
zdołała usprawiedliwić się; ale sam fakt, że 
Debienne mógł o niej wątpić, wystarcza jej, 
by pożegnać się na wieki z miłością. Zostanie 
ona siostrą miłosierdzia. 

I oto nagle przeskakujemy z naturali- 
zmu w symbolizm. Pani de Treilles i De- 
bienne dotarli do absolutu w miłości i wie- 
rze. Zstąpiwszy raz z tych wyżyn, nigdy na 
nie wrócić nie zdołają. Amor ulotnił się w 
chwili, kiedy Psyche chciała latarnią twarz 
jego oświecić. Kochankowie rozchodzą się, z 
mistycznymi frazesami na ustach... 
(Ciąg dalszy nastąpi). 

Puk. 


wodów. Z drugiej strony, pomimo najwię- 
kszej honorowości, sumienności i sprawiedli- 
wości sędziów, — wieleż bywa na świecie 
błędów i pomyłek prawnych! Wieleż osób 
zasądzono i stracono nawet, o których nie- 
winności przekonały potem dopiero wypadki! 
Mylą się często sędziowie i to sędziowie z 
powołania, bo są ludźmi tylko; czyż nie mo- 
gliby się omylić w tym wypadku sędziowie, 
których zawodem nie jest wymiar sprawie- 
dliwości ? — Dotychczas nie powiedzieć w 
tej sprawie nie można, bo dowody p. Scheu- 
rer-Kestnera nie są znane, ale to pewna, iż 
prasa francuska nie powinna dla żadnych 
pobudek przeszkadzać wymiarowi rzeczywistej 
sprawiedliwości. 


Z Berlina. 


(Ruch przedwyborczy wśród Mazurów polskich 
we wschodnich Prusach. — Echo nieprzyjęcia 
przez cara Mikołaja w. księcia Badeńskiego. — 
Nowe pismo polskie w Berlinie. — Z obozu pol- 
skiej socyalnej demokracyi. — Kobiety na Uni- 

wersytecie berlińskim). 


Z powodu ruchu jaki objawia się w obe- 
cenej akeyi przedwyborczej wśród Mazurów 
polskich we Wschodnich Prusach, którzy na 
seryo zabierają się do utworzenia samodziel- 
nego stronnictwa pod nazwą „Mazurska par- 
tya ludowa“, zwraca Voss. Zig. uwagę na 
ich siłę liczebną. I tak stanowią oni w po- 
wiecie łeckim (Ełk) 75 procent, jansborskim 
83 procent, a w ołeekim prawie 50 procent 
ludności.| Trzy te powiaty stanowią wspólnie 
w wyborach do parlamentu jeden okręg wy- 
borczy. W innych mazurskich powiatach two- 
rzą Mazurzy w powiecie leckim (Lec) prawie 

łowę ludności, w ostrodzkim przeszło po- 
w szczytniekim (Ortelsburg) i nidbor- 
skim około 80 procent i w sądzborskim (Sens- 
burg) 70 procent. Ważną jest jeszcze i ta 
okoliczność, że prócz powiatu leekiego inne 
powiaty mazurskie nie są przydzielone do nie- 
mieckich, i tak sądzborski złączony jest z 
szczytnickim, a ostrodzki z nidborskim. 

Sprawa nieprzyjęcia wielkiego księcia 
Badeńskiego przez cesarza Mikołaja, wciąż 
jeszcze pokutuje w prasie niemieckiej. Ponie- 
waż odzywają się głosy, iż nieprawdą jest. 
jakoby niemiłe to zajście załatwiono listownie, 
oświadcza augsburska Abendzeitung, że nie 
zylko listownie, alé nawet ustnie sprawa ta 
załatwioną została. Pośrednikiem był szwa- 
zier cesarza Wilhelma, książę Adolf Schaum- 
ourg - Lippe, który osobiście w czasie pobytu 
swego w Baden-Baden, w imieniu cesarza 
Mikołaja przeprosił wielkiego księcia Badeń- 
skiego za przykrość mu wyrządzoną. 

Od 1 listopada wychodzi w Berlinie no- 
we pismo polskie p. t. Poradnik handlowo- 
przemysłowy. Pismo to — jak sam tytuł 
wskazuje — zamieszczać będzie artykuły z 
dziedziny handlu i przemysłu. Jako główny 
cel tego dwutygodnika redakcya postawiła so- 
bie dostarczanie materyału do dyskusyi i od- 
ezytów dla licznych polskich Towarzystw rze- 
mieślniczych. m 

Przewódecom polskiej partyi socyalno- 
demokratycznej ogromnie nie na rękę są nie- 
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SZALONA 


NAŚLADOWANIE Z FRANCUSKIEGO. 


(Ciąg dalszy). 


PNLANA 


IV. 

— Czy wiesz, papo, że od kiedy spot- 
kałeś się z tą dawną swoją przyjaciółką, o 
której istnieniu nie wiedziałam nawet, nie 
Jesteś już tym samym, co dawniej!.. Jesteś 
taki zamyślony... Zaczynam być zazdrośną ! 

— Zazdrośną ! 

— Tak! mało ciebie obchodzi teraz to, 
co mnie się tyczy. Myśli twoje biegną dale- 
ko. A przecież byłoby i tutaj na czem je za- 
trzymać! widzisz ?... jak tu pięknie! 

Laura i jej ojciec odłączyli się od gru- 
py osób, z któremi zrobili wycieczkę do Hau- 
tecombe. Podczas gdy ich towarzystwo zwie- 
dzało opactwo i groby książąt domu sabaudz- 
kiego, woleli patrzeć na piękny i zawsze no- 
wy widok jeziora ; z miejsca, na którem stali 
można było objąć okiem całą przejrzystą po- 
wierzchnię jeziora, od wyżyn, na których gó- 
ruje zamek Chatillon, aż do lodowców, kryją- 
cych poza majestatyczną białą koronką dolinę 

y. 


, 


hambór 

— Co za myśl! — odrzekł Jan d'Er- 

uy, wodząe okiem po szafirowej przestrzeni 

AR W którem kąpały się niebotyczne ska- 

y- — Nigdy, Przeciwnie, nie używałem z 
taką swobodą przyjemności podróży. 

Och! nie myśl, że mnie oszukasz. 
Podróżowałeś często po Bretanii tymi dnia- 
mi, pomimo, że można było myśleć, że jesteś 
w Sabaudyl. 


dawne antipolskie wycieczki rozmaitych „to- 
warzyszów* niemieckich na kongresie w Ham- 
burgu, urządzili więc oni zebranie dla omó- 
wienia tej sprawy. Na zebraniu było obe- 
enych około 300 osób. Na zakończenie uchwa- 
lono: Liebknechtowi za jego mowę w spra- 
wie polskiej, wygłoszoną na kongresie w Ham- 
burgu, wyrazić najszczersze podziękowanie. 
Do Uniwersytetu berlińskiego zapisało 
się na początku zimowego półrocza około 200 
kobiet. Większość z nich słucha nauk filozo- 
ficznych, ale są pomiędzy niemi także stu- 
dentki prawa i medycyny. Zdaje się, że ten 
wzrost liczby studentek stoi w związku z 
objęciem rektoratu przez profesora Schmolle- 
ra, który pozwolił studentkom korzystać ze 
wszystkich ulg przysługujących akademikom 
i zniósł sprzeciwiający się temu rozkaz po- 
przedniego rektora. 


Z głosów prasy. 


DADI PPRNNOG 


Do Fremdenblattu telegrafują z Berlina 
pod dniem 3 b. m.: O położeniu parlamen- 
tarnem w Austryi otrzymuje Nordd. Allg !Ztg. 
ze specyalnej strony obraz stosunków, w któ- 
rym konsekwencye ewentualnego zwycięstwa 
obstrukeyi przedstawione są w sposób nastę- 
pujący: Zastój, a wreszeje ostateczny upadek 
machiny parlamentarnej w Austryi musiały- 
by oddziałać ujemnie nie tyle na stosunki 
między Austryą a Węgrami, ile raczej na 
wewnętrzne stosunki polityczne w Przedlita- 
wii. Jeżeliby się okazało, że mniejszość par- 
lamentarna może skutecznie uczynić większość 
niezdolną do pracy i przeszkodzić jej w za- 
łatwieniu przedłożenia rządowego, posiadają- 
cego jak największa doniosłość, wówczas nie- 
zawodnie podniosłyby się głosy, że konsty- 
tucyę doprowadzono do absurdum i w sku- 
tek tego uczyniono ją nie do utrzymania. 
Rząd sądzi, że nie potrzebuje na teraz jeszcze 
wyzbywać się nadziei, iż prowizoryum ugo- 
dowe przecież będzie załatwione na drodze 
parlamentarnej. Jeżeli większość pozostanie 
silną i stanowczą, a Prezydyum Izby okaże 
się na wysokości zadania, wówczas to zada- 
nie, które trzeba teraz spelnić będzie wpra- 
wdzie bardzo ciężkiem ale bynajmniej nie 
niedorozwiązania. Ważność przedmiotu, do- 
niosłość interesów państwowych, o które idzie 
gra, będą zapewne dla większości bodźcem. 
ażeby wszystko możliwe uczyniła, byłe do- 
konała tego, czego się od niej spodziewają. Je- 
żeli większości powiedzie się to przeprowa- 
dzić, "wówczas złoży ona dowód nie-ty!ko 
swej dobrej woli, ale i tego, co może. Jeżsli 
się jej natomiast to nie powiedzie, pod wzglę- 
dem rzeczowym nic się z tego powodu nie 
zmieni w stosunkach z Węgrami. Konse- 
kweneye tego, co się stanie, dadzą się odczuć 
przeważnie w dziedzinie specyficznie we- 
wnętrznych stosunków austryackich, — alei 
to zapewne już wystarczy. 

W artykule zatytułowanym „Austrya i 
Niemcy“ Hamburger Nachrichten, uważane za 
organ kanclerza Rzeszy niemieckiej, zazna- 
czają, iż należy występować przeciwko mie- 
szaniu się Niemców Rzeszy do wewnętrznych 
spraw austryackich. Coby powiedziały na to 


— A więc, gdyby i tak było? Chcesz, 
bym się tłómaczył przed tobą ?... Jestem wię- 
cej dyskretny względem ciebie: nie wyma- 
wiałem ci dotychczas pewnych fantazyi wę- 
gierskich. 

Wybuchnęła śmiechem : 

— Fantazye węgierskie! ślicznie to po- 
wiedziałeś... to jakby temat do walca: tra, 
la, la, la.... Ty wiesz. że nie biorę nie i ni- 
kogo na seryo, z wyjątkiem papy i własnych 
jego przyjemności... Nie, nigdy jeszcze nie 
widziałam ciebie tak roztarenionym ... Co mo- 
gła ci nagadać ta stara Bretonka, żeby cię 
zmartwić ? 

— Sądziłem, że ta stara Bretonka, jak 
ją nazywasz, podobała się tobie ? 

-— Bardzo, na pierwszy rzut oka. Ale, 
jeżeli ciebie zasmuca! 

— Nie jestem smutny. Zastanawiam 
się, myślę, oto wszystko i przypominam so- 
bie... Rozmawialiśmy z sobą o czasach bar- 
dzo oddalonych. 

— Których żałujesz ? Czasy, w których 
nie pisywałeś sztuk, nie miałeś córeczki! 

I ruchem pieszezotliwym, Laura oparła 
głowę na ramieniu ojea, który ją przyciągnął 
do siebie. 

- Nie żałuję niczego, nie mogę żało- 
wać, gdy ty jesteś przy mnie, mój skarbie, 
ale postaraj się zrozumieć... Mam na świecie 
matkę, matkę, która dziś już jest wiekowa... 
Może umrzeć, nim ją zobaczę, tak, jak umarł 
mój brat... Czy nie jest rzeczą naturalną, że 
myśl ta mnie zasmuca ? 

— Zasmuca ciebie... czyni ciebie nie- 
szczęśliwyin |... — zawołała Laura, której oczy 
zwilgotniały. 

— Chcesz płakać, mała waryatko! Bądź 
spokojna, twój ojciec, pomimo wszystkiego, 
jest najszczęśliwszym z ludzi. 
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Prusy, — pisze ten dziennik — gdyby ze 
strony austryackiej popierano tak narodowe 
dążenia do samodzielności Polaków w Pru- 
siech, jak Niemey pruscy popierają obstrukcyę 
w austryackicj Radzie oaństwa? Już w r. 
1895, przyjwująs deputucję Niemców au- 
stryackich, upominał ich ks. Bismarck, aby 
walki wewnętrznej nie przenoszono poza gra- 
nice kraju. 


Z Warszawy. 


ANODY 


(Sprawa Politechniki w Warszawie. — Kwestya 
wynagrodzenia właścicieli za prawo propinacyi). 


Warszawskie Słowo donosi: 

Obecni w Warszawie członkowie komi- 
tetu do zbierania ofiar na utworzenie insty- 
tueyi dobra publicznego ku upamiętnieniu 
pierwszej bytności cara Mikołaja i carowej w 
Warszawie, zebrawszy się we wtorek u swe- 
go przewodniczącego, margrabiego Z. Wielo- 
polskiego, po wyczerpującej dyskusyi, wzią- 
wszy na uwagę: że kraj cały pragnie gorąco 
otwarcia w Warszawie wyższej szkoły techni- 
cznej i że, według otrzymanych z kompeten- 
inego źródła wiadomości, otwarcie to nie mo- 
że nastąpić bez ofiary materyalnej ze strony 
społeczeństwa naszego — postanowili: Prosić 
głównego naczelnika kraju ks. Imeretyńskie- 
go, aby do stóp tronu przedstawił życzenie, 
iżby fundusz przez komitet zebrany, mógł 
być w całości obrócony na założenie w War- 
szawie Instytutu poliiechnieznego imienia ca- 
ra Mikołaja II. 

W myśl tej uchwały komitet udał się 
we środę o godzinie 2 po południu do ks. 
Imeretyńskiego, który, po wysłuchaniu prośby, 
wyrażonej imieniem komitetu przez margra- 
biego Zygmunta Wielopolskiego, oświadczył, 
że prośbie tej uczynić zadość nie omieszka, 
że jednakże decyzya zależeć może od poglądu 
na tę sprawę ministra spraw wewnętrznych. 

Ten sam dziennik donosi: Komisya 
sekcyi technicznej, wybrana dla sprawy za- 
łożenia politechniki w Warszawie, pracuje 
energicznie, Komisya wręczyła już ks. Ime- 
retyńskiemu swój mamoryał, lecz na tem nie 
poprzestała. Gremialnie przedstawiała się ku- 
ratorowi okręgu naukowego, p. Liginowi, oraz 
bawiącemu w Warszawie dyrektorowi wy- 
działu technicznego w ministerstwie oświaty,. 
p. Anopowowi z prośbą © poparcie sprawy. 
Wszędzie komisya. doznała przyjęcia życzli- 
wego. ma 
W Łodzi powstała znów ożywiona agi- 
tacya na rzecz założenia politechniki nie w 
Warszawie lecz w polskim Manchesterze. Mie- 
szkańcy Łodzi dowodzą, że pożyteczniejszem 
byłoby otwarcie politechniki w ich mieście, 
ponieważ studenci mogliby znaleźć praktykę 
w fabrykach tamtejszych. Naturalnie, pogląd 
to bardzo jednostronny, jak w ogóle jedno- 
stronnym jest przemysł łódzki. W Łodzi istnie- 
ją przeważnie przędzalnie i fabryki wyrobów 
bawełnianych lub wełnianych. więc tylko w 
tym kierunku studenci politechniki mogliby 
znaleźć tam praktykę. Inaczej w Warszawie. 
Tutaj, oraz w okolicy znajdują się fabryki 


rozmaite, są bowiem przędzalnie, są fabryki | roku od kolegium greckieg, zęgort? 
wyrobów jedwabnych, dywanów, firanek, są | roku 1844 przez Papieża p- 
e — ż0 
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— To znaczy, że powinienby nim być... | objaśnił litościwie. Przy 
ale nie jest... w tej chwili przynajmniej... | sposób, w który zabrał 


Oto, dla czego zła jestem na ten rodzaj wi- 
dina, które się ukazało, aby nam popsuć przy- 
jemne chwile. Powiedz, czy ona bardzo nie- 
dobra, ta moja babka? 

— Posiada wszystkie cnoty. Tylko, że 
różnimy się w zdaniach, jak ci to już nieraz 
tłómaczyłem. 

— A przytem. nieprawdaż? ona nie lu- 
biła mamy... zapytała cicho Laura, a z pod 
jej spuszczonych powiek spłynęła łza długo 
powstrzymywana. Czy myślisz, dodała, pod- 
czas gdy ojciec całował ją w milezeniu, czy 
myślisz, że gdyby mnie zobaczyła, potrafiłaby 
mnie pokochać ? 

— Ktoby ciebie nie kochał, moja Lo- 
reczko ?... Ale chcesz zmienić temat rozmo- 
wy, podstępna! Mówilismy o hrabi Tzóró- 
nyi. A więc. dajesz mi słowo, że żadnej uwagi 
nie zwracasz na tego romantycznego cudzo- 
ziemea, który nie opuszcza domu doktora, od- 
kąd tam bawimy ? 

Uśmiech csuszył łzy Laury. 

— Nie mówiłam nie podobnego; wy- 
daje mi się, przeciwnie, bardzo miły. 

— Więe się nie gniewasz, żeś mu się 
podobała ? 

— Jestem zachwycona; ale czągoź to 
dowodzi? , 

— Ze albo jesteś zalotna, albo on ci 
się także podoba. Jedno i drugie było hy nie- 
bezpieczne. 

— Nie wiem, czy jestem zalotna, ale 
sposób, w jaki on mi się podoba, nie jest 
wcale niebezpieczny. Ale mówmy seryo.... Nie- 
bezpieczeństwo byłoby wyjść za niego za mąż, 
bo nie przedstawia żadnej rękojmi. 

— Ach! więc już wiesz ?... 

— (zy myślisz, że doktor zachował 
swoją historyę tylko dla ciebie ? I mnie także 
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słowem. Dpi że 
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i siu en? 
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fabryki wyrobów żelaznych, 
każda gałąż produkcyi fabryć 
reprezentowana, więc też 
chniki znajdą w Warszawi 
praktyki, aniżeli w Łodzi. Prócz 
Szawa posiada Uniwersytet 1 
uczniowie znajdą gotową Ju 
ry naukowe, gabinety 
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Z Watykanu. 
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(W sprawie okólników margr. 

ciw „agitacyi klerykalnej *. 

i kolegium greckie. — Otwarći 
skiego). 


Korespondent rzymski 
pozostający w stosunkach Z 
skiemi donosi z Rzymu pO“ ito 
Jedno z pism tutejszych ogłoś oC 
rzekomy okólnik Watykanu do T atni 


O LU 
jący zawierać protest przeciw 0% atop dt So- 
rządzeniom margr. di Rudini, parti, gnić 
przeciw najnowszym „agitacyć bo o. 
rykalnej*. bą co proste apokry M, p | 
taki dotychczas wcale nie isto 2 
podobnie nigdy nie a rządaaniać (ko | 


Kwestya, poruszona w rozpo 
skiego prezydenta ministrów, 
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papieską“, a więc : 
spraw zagranicznych Watykan, 
wyrazi się prawdopodobnie e 
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W najbliższych dniach skiego” 

czyste otwarcie kolegium TUS 8 
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wiadomo, kolegium to oddzie "z 
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do rozpaczy dusze nasze 

Laura znakomicie 
u niej zapewne dziedziczny 
śnie z komiczną akuratnościę 
hrabiego. 
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Rząd austryacki, rozwiązując kolegium ruskie 
docznie miej (Korespondent pomylił się i wi- 
ruskiego A we myśli rozwiązanie kolegium 
przeniósł o Viedniu a nie we Lwowie. P R.) 
egium w Ro. jego funduszów na greckie ko- 
zane było ARA za čo to ostatnie ohowią- 
nej hy + przyjmowania ce rek OZnaczo- 
go c 0 Aid obrząd sm ruskiego. Od te- 
skiego į ają w nusi naewę greeze-ra- 
dnie Te -r prawie wszystkie wacha- 
u garski a 3 grecki, melehicki, rumuński, 
rozumień l Tuski. Z powodu częstych niepo- 
ir, Między Rusinami a innymi ueznia- 
eon XIII powziął zamiar oddzielenia Ru- 
l utworzenia dla nich osobnego kole- 
tylko a tóremby znajdowali się obok nieh 

ugarowie, zresztą bardzo nieliczni. 
Przyszłość un greckie przyjmować będzie na 
i melehiek: ylko nezniów obrządku greckiego 
z greckim. © „ (identycznego, jak wiadomo, 
, Z4 różnicą. że używa się w nim 
przydziej ah kiego), podezas gdy Rumuni unici 
> Sn: Zostaną do Propagandy. — Kie- 
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Rzymu Y tym celu przybył z Galicyi do 
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Z Powodu poświęcenia w obecności króla 
Nowego gmachu uniwersyteckiego, 
tablicę pamiątkową, wmurowana 
seian uniwersytetu: „Troskliwe; 
d , królowej Klżbiecis rumuńskiej, 
ylvie, artystycznemu i literackiemu 
WI, który porusza wszystkie serca, na 
nika Bo ne i czci. Jassy, 21 paździer- 
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Niedola & po»zye, z której tryska szczęście i 
Wila p. nadzieją i zwątpienie. Mnie — mú- 

zęścię ea — spotkało to rzadkie 
czę „© żdołałsm poznać pieśń rumuńską 
edy, kiedy ona była ukryta i nie- 
Mego ludy; pozwoliła mi wniknąć w serce 
w a, Jukobym była z niego zrodzona 
z niego e, samej po raz drugi urodziłam się 
Cz M zem bowiem zostałam, to zawdzię- 
Oezarow. Zkole. Powieści gminne Rumunii 
W Sercu | Rumunii piesń brzmiała m: 
utaj nez zczęśliwa jestem, że mogłam się 
8] 26 i że do końca mego życia będę 

ogła uczyć. 

fesoro astępnie podziękowała serdecznie pro- 
a m uczczenie ją tablicą pamiątkową, 
Mloda tyla słowy: „Niech żyje wiecznie 


żyją AA naszego kochanego kraju; niech 
Szeze m le te mjode serca, które ją je- 
będą ĄCE razy nad naszymi prochami 


Bzy + duszom naszym. I ci, eo w na- 
Czy nezyć Uczą się i uczą — bo uczyć, zna- 
Król SIę — niech nam żyją.“ 

budowa. Zwiedził po południu nową rzeźnię, 
mi osztem 2 milionów ze wszystkie- 
Przez „ TOCzesnemi 
nai: Minist 
kojfierw t 
Bi ę 
52 
tznanie 7 


} urządzeniami. Powitany 
row i radę miejską, zwiedził krói 
*Izowicę obok rzeźni, a potem po 
stkie budynki, wyrażając najwyższe 
à twórców zakładu. 
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W or Cw. Wieliezka) i Porąbka (pow. Bia- 
ali mj aom egniow Rzędzianowieach 
T ele o0 ceujowym w Rzedzianowicach, 
arn eckiej (pow. Mielec) i Wi ; 
za 0% eg) Pow. Mielec) i Wielowsi (paw. 
5 óg na sprawienie przyrządów pożarnych 
0 zł wocie po 50 zł; czyli razem 
hi. ~ „OBN / 
towa €. i k. armii. W dalszym ciągu 


porucznikami w piechocie: 
, Herman Zippe, Ernest Fi- 
ilhelm Moroński-Niemctz, Rudolf Hur- 
ovaucsič, Alfred Waniek, Fiy- 

a A , , 
AA DE Honl, Jan Ozerczewies, Ed- 
» Józef Förster, Jan Przibil, Fran- 
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ciszek Wibiral, Artur Hassack, Teodor Fiala. 
Eugeniusz Pados, Otton Jiranek. Mieczysław 
Filipowicz. 

W konniey rotmistrzami I klasy mianowani : 
Jarosław Waniorek, Othmar Muhr, Józef hr. Ko- 
ziebrodzki, Marek Madejski nauczyciel jazdy w 
Torezyańskiej Akademii wojskowej, Oskar Swozil, 
Fraieis>xk bar. Aehrenthal-Lexa, Paweł Bley- 
leben- Resner. 

Rotuiistrzami II klasy: Henryk Geppert, 
Hugon Scuüram, Otmar bar. Lazarini, Eugeniusz 
Puchalski, Marek Pettko, Ludwik v. Chaule, 
Jan D'Almeida Corrêa de Sa, Wojciech Berze- 
viezy (przydzielony do sztabu generalnego). 

Porueznikami: Karol Penig-Huber, Rudolf 
Schaschezy, Kazimierz Trzciński, Wiktor Wedl, 
Otton bar. Brunicki, Raul hr. Stgur-Cabanac, 
Artur bar, Morpurgo, Jan Salzmann. 


Podporucznikami: Jarosław adil, Albin 
Svetec, Władysław Garapich, Ottokar Czermisk. 
Aloizy Bunsch, Karol bar. Coudenhove, Karel 
Glanwelr-Nowotny, Eugeniusz Gebhardt, Józef 
hr. Tbun-Hohenstein, Fransiszek hr. Ledóchowski. 


— Wiadomości kościelne. Archidye- 
cezya lwowska obrz. łać.: Rekolekcye ludowe od- 
były się w czasie od 16—23 z. m. w parafii 
niermirowskiej pod przewcdnietwem 00. Szajny 
i Kuryłowicza T. J. Naski misyjne głoszone 
głównie w parafialnym <ościele; ażeby jednak 
ułatwić wszystkim parafinnom słuchanie tych 
nauk, jeden z Ojców przes dwa dni głosił je w 
Szczercu, wsi inkorporowanej, odległej od kościoła 
parafialnego 12 klm. 

Na 1800 parafian przystąpiło do św. Ša- 
kramentów przeszło 1000, nie licząc kilkuset 
dusz rit. gr. Do bractwa wstrzemięźliwości za- 
pisało się około 500. Koszta rekolekcyj pokrył 
na prośbę proboszcza ks Biskup z funduszów 
Towarzystwa „Boni Pastoris“. 


— Dziennika urzędowego c. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi w zakresie szkół 
ludowych, redagowanego w c.k. Radzie szkolnej 
krajowsi, nr. 16, wydany dnia 3 listopada b. r., 
zawiera: Wiadomości osobiste; książki szkolne 
i przybory naukowe; organizacya szkół; konkursa. 


— Otwarie nowych sądów. Z powo- 
dn otwarcia c. k. sądu powiatowego w Ottynii 
w dniu 1 listopada i otworzyć się tamże mają- 
cego z dniem 1 grudnia b. r. e. k. Urzędu po- 
datkowego, poświęcono uroczyście dnia 30 paź- 
dziernika, po odprawieniu solennych nabożeństw 
w światyniach obu obrządków, budynek rządo- 
wy, przeznaczony na pomieszczenie obu instytu- 
cyi. W uroczystości brali udział c. k. starosta 
tłamacki Józef Salamon, reprezentanci władz są- 
dowych i autonomicznych w powiecie, a nadto 
prezydeit sądu obwodowego w Stanisławowie, 
Marcin Chorzemski, oraz dyrekior powiatowej 
Dyrekc'i skarbu, Leopold Majewski. Po sto- 
sownyć: przemowach wzniesiono trzykrotny o- 
krzyk na cześć Najj Pana i odśpiewano „Hymn 
ludowy `, poczem odbyła się w gmachu sądo- 
wym 1rzta, wydana przez gminę miejscową i 
obywatristwo powiatu. 

Imia 1 b. m. dokonano znowu uroczyste- 
go otwurcia nowo kreowanego sądu powiatowe- 
go w bodwołoczyskach, w obecności prezydenta 
sądu obwodowego w Tarnopolu, p. Michała 
Stefki, e. k. prokuratora Państwa Piwockiego. 
skałackiego starosty p. Antoniego Hołodyńskie- 
go, naczelników sądów powiatowych w Skałacie 
i Nowemsiole, wszystkich miejscowych urzędni- 
ków komisaryatu policyi, głównego urzędu eło- 
wego, Ftraży skarbowej, stacyi kolejowej, nowe- 
go sądu powiatowego, oraz licznie zgromadzonej 
publiczności. O godzinie 9 rano odprawił w ko- 
ściele podwołoczyskim gr. kat, proboszcz ze Sta- 
romicjszczyzny, ks. Szydłowski uroczyste nabo- 
żoństwo, po którem udał się miejscowy duszpa- 
sterz, ks. Podraza, w asystencyi ks. Szydłow- 
skiego w pochodzie procesyonalnym do budynku 
nowego sądu. by tam dokonać poświęcenia sal. 
poczem p. prezydent Stefko ogłosił po stosownej 
przemowie, nowy sąd za otwarty, naczelnik zas 
nowo-kreowanego sądu p. Horitza wzniósł, ró- 
wnież po odpowiedniem przemówieniu, okrzyk 
na cześć Najj. Pana, ev wszyscy zebrani z Za- 
pałcm powtórzyli. 

— Loterya fantowa na dochód Towa- 
rzystwa „Dzieciątka Jezus“, odbędzie się w naj: 
bliższą niedzielę, dnia 7 b. m. w sali „Sokoła“ 
o godzinie 8 popołudniu. 

Wątpić nie można, że już powyższa krótka 
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walnem zgromadzeniu członków Tow. wzajemnej 
pomocy słuchaczów krajowej Szkoły gospodarstwa 
leśnego we Lwowie, odbytem dnia 2 b. m., wy- 
brano na rok administracyjay 1897/8 wydział, 
do którego weszli: Modest Kozłowski jako pre- 
zes, Stanisław Rozwadowski jako wiceprezes, 
Kazimierz Bielański jako sekretarz, Wasyl Pop- 
pow jako skarbnik, Stefan Rylski jako bibliote- 
karz, Tadeusz Piotrowski i Witołd Stefanus jako 
wydziałowi, Stanisław Jaszezurowski i Adam 
Zosel jako zastępcy wydziałowych. Do komisyi 
szkontrującej weszli: Edmund Grabiński, Rudolf 
Katzer i Tadeusz Olszewski. 


— "Towarzystwo ratunkowe ochotnicze 
we Lwowie, w sprawozdaniu swem za miesiąc 
październik wykazuje, źe udzieliło w tym mie- 
siącu pomocy w 261 wypadkach, a to w dzień 
281 razy, w nocy 30. W tych wypadkach było: 
nagłych zasłabnięć 90, obrażeń cielesnych 162, 
samobójstw 5, przewieziono 41 osób, a to: da 
szpitala 35, do mieszkania 2, do stacyi ratun- 
kowej 4. Zachorowało mężczyzn 161, kobiet 86, 
dzieci 10. Fałszywych alarmów 4. 

Służbę pełniło w tym miesiącu lekarzy- 
doktorów medycyny 18. Towarzystwo liczy ezłon- 
ków wspierających 500. 

Od założenia stacyi ratunkowej w r. 1898 
udzielono pomocy w 11.438 wypadkach. 


— Panoramę „Bem w Siedmiogro- 
dzie“, zwiedziło ogółem od dnia otwarcia 15.680 
osób. 


— Dr. Roman Barącz, miał wczoraj 
na wydziale lekarskim naszego Uniwersytetu 
wykład habilitacyjny z dziedziny chirnrgii. 

— Ślub. W sobotę, dnia 6 b. m. o go- 
dzinie 7 wieczorem odbędzie się w kościele ka- 
tedralnym w Mińsku gub., ślub dr. Aleksandra 
Rosnera, docenta Uniwersytetu Jagiellońskiego, 
z panną Józefą Osiecimską. 


— Falb przepowiada na listopad z po- 
czątku deszcze, później śniegi. Trzectorzędny dzień 
krytyczny ma być 9 listopada. Od 11 do 15 
trwać mają ostre mrozy. W drugiej połowie 
miesiąca ciepło. — Przepowiednia na paździer- 
nik Falbowi się nie udała. 


— Nauka stenografii polskiej. Po- 
nieważ podręczniki do nauki stenografii polskiej, 
układu Józefa Polińskiego, zostały w księgar- 
niach wyczerpane, przeto autor przygotowuje — 
jak się dowiadujemy — nowe wydanie, które 
niebawem ukaże się na półkach księgarskich. 


t Zmarli | ostatnich dniach: We Lwo- 
wie, Karol Jaskłowski, dyrektor Zakładu kredy- 
towego ziemskiego w likwidacyi, przeżywszy 
lat 64; 

Władysław Bocheński, urzędnik kolei pań- 
stwowych, przeżywszy lat 55; 

Jarosław Odyniec, bratanek poety Edwar- 
da, w 64 roku życia. 

W Kijowie, Feliks Pietkiewicz, starszy 
brat Adama Pługa, poeta i miłośnik przeszłości, 
jeden z pionierów ruchu umysłowego przed póź 
wiekiem, rówieśnik i przyjaciel Syrokomli. 


— Bukowińska Izba adwokatów na 
zgromadzeniu plenarnem 30 m. oświadczyła się 
16 głosami przeciw 9 za zaprowadzeniem togi 
i biretu dla adwokatów przy rozprawach 89- 
dowych. 

Miano także obradować nad projektem pe- 
tycyi do Rządu o urządzenie w Czerniowcach 
wyższego sądu krajowego, oraz sądów okręgo 
wych w Wyżniey i Radowcach; jednak brakło 
kompletu i sprawę odroczono. 


— Groźny pożar wybuchł 28 z. m. o 
godziuie 7 wieczorem na obszarze dworskim w 
Turce (pow. Kołomyja). Ogień objął stajnię, w 
której znajdowało się 153 sztuk bydła rogatego; 
ztej liczby 140 sztuk było własnością Brettlera, 
reszta służby folwarcznej. Szkoda wynosi około 
28.000 zł, i o ile się odnosi do własności 
Brettlera, była ubezpieczoną. Pożar wszczął się 
z niewiadomych dotąd powodów na strychu. 
Śledztwo sądowe w toku. 


— Š. p. Antoni Okolski, o którego 
niespodziewanym zgonie donosiliśmy „przed paru 
dniami, był profesorem prawa policyjnego na 
Uniwersytecie warszawskim. Na stanowisku pro- 
fesora zmarły pozostawał lat 34. Oprócz tego 


(był on od lat dwóch prezesem zarządu kasy po- 


| mocy imienia Mianowskiego. 


notatka zachęci wielu, by przybyli w niedzielę | 


do sali „Sokoła“ i współudziałem swoim w za- 
bawie przyczynili się do zwiększenia funduszów 
tego cichego a tak w każdem większem mieście 
pożytecznego i wprost niezbędnego Towarzystwa. 
Cel piękny iwstytacyi, fanty efektowne i warto- 
ściowe, wreszcie znana dobroczynność Lwowian — 
cto trzy warunki, które rokują niedzielnemu ze- 
braniu wyvik kasowy pomyślny. Ani wątpić, że 
tak będzie w istocie. 


-- Klub pocztowy urządził wczoraj 
wspólnie z Towarzystwem „Echo“ trzecie z rzędu 
przedstawienie koimicznej opery Moniuszki „Bett- 
ly“, które tak pod względem wykonania, jak i 
licznego zebrania publiczności wypadło bardzo 
dobrze. Wobec ogólnego uznania, jakie zdobyła 
sobie opera „Bettly“ w mieście naszem, zechcą 
zapewie wspomniane Towarzystwa urządzić nowy 
cykl przedstawień. 


— Tow. wzajemnej pomocy słucha- 
czów kraj. Szkoły gospodarstwa leśnego. Na 


listopada 1897- 


Przez czas swej 
długoletniej a  pożytecznej działalności, zmarły 
zyskał sobie szacunek powszechny, uznanie ko- 
legów i przywiązanie uczniów. Dowodem teg» 
uznania, między innemi był fakt dwukrotnego 
powoływania go na zajmowane stanowisko, już 
po wysłużeniu lat profesorskich. W ostatnich 
czasach prof. Okolski wykładał prawo cywilne, 
po znakomitym swoim poprzedniku Holewiń 
skim. Zmarły był pracownikiem wielkiej użyte- 
czności, obdarzonym iście benedyktyńską wytrwa- 
łością. Pozostawia też po sobie kiika dzieł, po- 
siadających dużą wartość nankową. 

. p. Antoni Okolski urodził się w roku 
1888 w Małachowicach, w powiecie łęczyckim, 
nauki pobierał w gimnazynm płockiein, poczem 
udał się do Petersburga, gdzie w roku 1861 u- 
kończył wydział prawny ze stopniem kandydata 
W celu dalszego kształcenia się wyjechał za 
granicę i bawił czas dłuższy w Paryżu, Lon- 
dynie i Jenie. Z tytułem doktora praw Uniwer- 
sytetu w Jenie, powrócił do Warszawy i w po- 
czątkach 1865 roku był powołany do wykła- 
dów procedury karnej w b. Szkole głównej. 


W końcu tegoż roku został mianowany profeso- 
rem nadzwyczajnym prawa państwowego. Oprócz 
tego wykładał prawo państwowe carstwa ros- 
syjskiego i prawo administracyjne. Po obronie 
rozprawy pod tytułem: „O sporach administra- 
cyjnych“ otrzymał od b. szkoły głównej stopień 
doktora praw i administracyi. Z przekształce- 
niem Szkoły głównej na Uniwersytet ś. p. Okol- 
ski otrzymał katedrę prawa policyjnego, a po 
obronie rozprawy w Uniwersytecie petersburskim 
otrzymał stopień doktora prawa policyjnego. Bę- 
dąe profesorem przez czas długi zajmował się 
nadto praktyką sądową. 

Po ukończeniu Uniwersytetu wstąpił jako 
aplikant sądowy do trybunału cywilnego w War- 
szawie, następnie mianowany został patronem 
przy tymże trybunale, a w roku 1868 adwoka- 
tem przy sądzie apelacyjnym Królestwa Polskie- 
go, a wreszcie obrońcą przy IX i X departa- 
mencie rządzącego senatu. Po zaprowadzeniu re- 
formy sądowej został adwokatem przysięgłym i 
był nim do r. 1886, 

W papierach zmarłego znajdzie się praw- 
dopodobnie niejedna cenna praca, gdyż š. p. 
Okolski do ostatnich chwil życia poświęcał cały 
swój czas ukochanemu zawodowi. 


— Z Sanoka piszą nam: Dnia 28 paź- 
dziernika, jako w dniu zaślubin hr. Wandy Ba- 
denianki, odprawił za staraniem całego grona 
urzędników miejscowego starostwa, administrator 
łacińskiej parafii w Sanoku, ks. Stanisław Tur- 
kiewicz, uroczystą Mszę św., na intencyę nowo- 
żeńców. 


Morderstwo. W ostatnich dniach 
ubiegłego miesiąca krwawa scena rozegrała się 
w Jablonce niżnej (pow. Turka). Prokop Pyt- 
czak, rozdrażniony wlokącym się długo procesem 
o grunt, zamordował swego przeciwnika, Oleksę 
Michajłyszyna. Zbrodniarza aresztowano i odsta- 
wiono do sądu powiatowego w Turce. 


— Samobójstwo. W pociggu pospie- 
sznym między Monachium a Berlinem zastrzelił 
się w wagonie I. klasy 21 letni młodzieniec, 
nazwiskiem Romocki, słuchacz prawa w Wro- 
cławiu, rodem z Poznania. 


— Henry George. Śmierć nagła H. 
George, o której już donieśliśmy, wywarła wielkie 
w Nowym Jorku wrażenie, a to przedewszyst- 
kiem ztego względu, że zmarły był kandydatem 
na burmistrza przy wyborach, które się już 
wkrótce odbywać będą. Z Georgem schodzi jedna 
z najbardziej typowych postaci świata amerykań- 
skiego; był to znakomity i nezeiwy dziennikarz 
władający nadzwyczaj dzielnie piórem. George 
hołdował zasadom socyalistycznym, ale w całej 
swojej działalności agitatorskiej nigdy nie po- 
sługiwał się siłą i środkani nielegalnymi; chciał 
on przekonywać i zdobywać umysły ludzkie, a 
nie burzyć isiać nienawiść Przed 20 laty wydał 
dzieło p.t.: „Postęp i nędza”. które obiegło świat 
cały, roznosząc sławę autcra. George był zwo- 
lennikiem upaństwowienia ziemi, za pomocą na- 
łożenia na właścicieli gruntów podatku przyno- 
szącego dochód z renty; tym sposobem chciał on 
dojść do spokojnego i stopniowego wywłaszcze- 
nia.* Teorye jego nieoparte zresztą na naukowej 
podstawie, zawierały jednak sporą dozę trzeźwych 
i praktycznych myśli. George umarł na wyłomie 
w chwili, kiedy w Nowym Jorku decyduje się 
ważna bardzo sprawa wyborn prezydenta miasta; 
on sam byłby nie przeszedł, ale zgromadzając 
wielką ilość głosów, byłby przynajmniej prze- 
szkodził zwycięstwu Wycka, którego wybór u- 
święci znowu cały system korupcyi, panującej 
w administracyi największego miasta Stanów Zje- 
dnoczonych. 


Notki ercko-artystycne. 


. Opera. Wrażenie odniesione na wezoraj- 
szej premierze „Werbowników* niestety zaliczyć 
musimy do rzędu rozczarowań; ażeby rozczaro- 
wanie to było tem większe, złożyli się na to i 
autor libretta i kompozytor. Autor libretta, 
zdolny poeta Or-Ot (Artur Oppmann) dał nam 
już kilka rzeczy bardzo pięknych — tym razem 
jednak, zdaje się pisząc na zamówienie przeróbkę 
z Hansa Jurga stworzył rzecz bardzo słabą. 
Główną wadą libretta jest przedewszystkiem zu- 
pełne nieumotywowanie charakterów: wszystko 
dzieje się jak w teatrze maryonetek; prócz tego 
słowa włożone w usta osób działających nie za- 
stosowane zupełnie do ich poziomu umysłowego : 
zupełnie tak samo, jak kasztelanie, mówi i le- 
śniezy, i pół-idyota Michał wysławia się jak 
salonowiec. Z nazwiskiem kompozytora spoty- 
kamy się po raz pierwszy, ma być on kapelmi- 
strzem jednego z teatrów warszawskich. Z tego, 
co nam dał, wnosić możemy, że nie brak mu 
wykształcenia muzycznego — lecz brak ory- 
ginalności. Całość, to przeważnie zlepek remi- 
niscencyj z różnych oper, operetek, i t. d. a 
zlepek tak niejednolity, że urwać gdziekolwiek, 
a mógłby być koniec, tak samo dobrze, jak tam, 
gdzie autor sam zakończył. Uwertura choć dość 
zręczna lecz banalna; va tem idzie chór, solo 
kapralą i trzy duety. Intermezzem oddzielony akt 
drugi od pierwszego rozpoczyna się ospałym 
mazurem -- a kończy seksteteim, rzeczą jeszcze 
stosunkowo z całości najpiękniejszą, Wykonanie 
było wcale poprawne: pierwszeństwo należy się 
jak zwykle p. Bohusównej, bez zarzutu był pan 


Orzelski w swej małej roli. Największe pole do 
działania dał kompozytor Michałowi, którego li- 
ryzm starał się oddać p. Malawski, i — czynił, 
co mógł. P. Polarski ma głos o dźwięku jeszcze 
niezbyt wyrobionym. Chóry i orkiestra były bez 
zarzutu. 

Prócz premiery zaprezentowała się publi- 
caności lwowskiej pierwszy raz na deskach teatru 
p. Anna Floriani-Zbierzehowska. Nie był to de- 
biut w prawdziwem tego słowa znaczeniu, bo 
p. Zbierzchowska ma po za sobą parę lat karye- 
ry scenicznej, a nawet echa powodzenia z ubie- 
głego sezonu w Chiavari — było to tylko pierw- 
sze sprezentowanie się lwowskiej publiczności. 
Przyznać trzeba, że wybór, jak do tego celu, 
był niezbyt trafny: tak scena końcowa z I aktu 
„Traviaty*, jak scena obłąkania z „Łucyi“ sa- 
me dla siebie, wyrwane z całości, zamierzonego 
efektu wywołać nie są w stanie. 

O ile z tych wyrwanych ułomków poznać 
mogliśmy, głos p. Zbierzchowskiej odpowiednio 
wyszkolony, giętki, o wyrobionej koloraturze, 
dość dźwięczny — w górnych tonach więcej, 
mniej zaś w dolnych; mimo to dźwięk ten nie- 
zbyt przyjemny, eo głównie przypisać należy 
tendencyi wymawiania wszystkich samogłosek 
mniej lub więcej podobnie do dźwięku t. 

Zmacznie mniej korzystne wrażenie jednak 
niż strona wokalna, wywiera gra debiatantki: 
zbytnia ostrość i nieestetyczność ruchów psuje 
często efekt,. T: 


z których jedno, jako własność dawnej kon 


młodzieży handlowej. 


dr. Czołowskiemu. 


dowi Szyszkiewiczowi. 


man, Rawer, Soleski i p. Lewicki. 

Po powzięciu drugiej uchwały w spra- 
wie rozpisania dodatków gminnych do po- 
datków bezpośrednich, przeszła Rada do po- 
rządku dziennego nad petycyą Towarzystwa 
ochotniczej straży ogniowej o odstąpienie ba- 
szty t. zw. saletrzanaj na wałach gubernator- 
skich, na której miejscu Towarzystwo zamie- 
rzało wybudować gmach własny. 

W dalszym ciągu uchwalono wstawić 
do budżetu na rok 1898 kwotę 2000 na ko- 
szta wysłania do miast zagranicznych komi- 
syi specyalnej dla zbadania rozmaitych no- 
wych urządzeń technicznych. W zasadzie po- 
stanowiono, że do komisy tej należeć mają dwaj 
członkowie sekcyi IIJ. z grona Rady i dwaj 
członkowie urzędu budowniczego. Wybór osób 
nastąpi później. 

Związkowi koleżeńskiemu byłych semi- 
narzystek, który ponownie wniósł prośbę o 
odstąpienie gruntu miejskiego pod budowę 
domu własnego, uchwałono odpowiedzieć od- 
mownie, poczem Rada uchwaliła kredyt do- 
datkowy w kwocie 918 zł. na założenie plan- 
tacyj na placu św. Jura. 

Na tem posiedzenie jawne zakończono. 


Z teatru. „Córka pułku", znakomita ope- 
ra komiczna Donizzetti'ego, która obiegła wszyst- 
kie sceny europejskie, a doroku 1878 1 na na- 
szej scenie grywaną była z wielkiem powodze- 
niem — wznowioną zostanie po raz pierwszy we 
wtorek z udziałem pań: Bohussównej (rola tytu- 
łowa), Skalskiej, Radwan, oraz pp.: Myszkow- 
skiego, Boguckiego, Orzelskiego i Kiczmana. 
Utworem tym dyryguje p. Henryk Jarecki, a dy- 
rekcya sprawiła nową wystawę. „Córka pułku“ 
dawaną będzie przez trzy dni z rzędu, t. j. we 
wtorek, środę i czwartek. Bilety już od dzisiaj 
nabywać można w kasie teatralnej. 


P. Klementyna Ludkiewicz, uczenica 
lwowskiego Tow. muzycznego ze szkoły prof. 
Walerego Wysockiego, wystąpi wkrótce w ope- 
retce „Nitouche* w roli tytułowej. 


Jan Reszke rozpocznie niebawem szereg 
występów gościnnych w Berlinie; artysta spiewać 
będzie w „Fauście*, „Hugonotach*, „Lohengri- 
nie“ i „Siegfriedzie*. 


GOSPODARSTWO | HANDIL 


Zwiazek handlowy Kółek rolniczych 
w Krakowie. W tych duiach odbyło się 
walne zebranie Związku handlowego Kółek 
rolniczych w Krakowie, które zagaił prezes 
rady nadzorczej prof. dr. Juliusz Leo, zazna- 
czając, że Związek wykazuje stały i zdrowy 
rozwój swych czynności, eo przedewszystkiem 
należy przypisać umiejętnemu kierownictwu 
i gorliwej pracy p. dyrektora dr. Prażmow- 
skiego. 

Dyrektor dr. Prażmowski, zdając spra- 
wę z czynności dyrekcyi za ubiegły rok ad- 
ministracyjny, stwierdził również stateczny i 
zdrowy rozwój instytueyi we wszystkich kie- 
runkach jej działalności. Rozwoju dowodzi 
przedewszystkiem wzrost liczby członków i 
udziałów, które podniosły się o 6.454 zł. i 
wynoszą obecnie 51.342 zł. (centy wszędzie 
opuszczamy). Obrót kasowy dosięgnął kwoty 
670.000 zł.; w porównaniu z rokiem poprze- 
dnim wzrósł o 52.000 zł. — Obrót towarów 
w sprzedaży hurtownej kółkom rolniczym i 
sklepom chrześciańskim wykazuje znaczny 
przyrost w porównaniu do roku poprzedniego, 
mimo powstałych w Nowym Sączu i innych 
miejscowościach spółek handlowych, dostar- 
czających towaru Kółkom. Zwiększył się też 
obrót w sprzedaży nawozów sztucznych. Zysk 
brutto ze sprzedaży towarów wynosił 27.008 
zł., podniósł się zatem w porównaniu do ro- 
ku zeszłego o 5.912 zł. Czysty zysk wynosi 
6.981 zł. i jest o 676 zł. większy, aniżeli w 
roku poprzednim. 

W końcu dotknął dyrektor dwóch wa- 
żnych spraw dla handlu chrześciańskiego w 
naszym kraju, mianowicie otwarcia filii związ- 
ku w Rzeszowie i otwarcia „oddziału rolni- 
czego* dla handlu artykułami rolniczymi. Fi- 
lia w Rzeszowie otwartą została dnia 28 
września b. r., ruch handlowy jest tam bar- 
dzo ożywiony, a targ dzienny wynosił w 
przecięciu około 200 zł. 

Uchwalona przez Radę nadzorczą orga- 
nizacya osobnego „oddziału rolniczego“ ma 
ogromną doniosłość dla całego naszego kraju, 
gdzie nie ma dotąd handlu nasion, prowadzo- 
nego z fachową znajomością i odpowiednio 
do potrzeb i stosunków produkcyi krajowej, a 
tak samo nie ma racyonalnej hodowli i pro- 
dukcyi nasion. Z powodu tego braku opłaca 
kraj uciążliwy haracz zagranicy i ponosi przy- 
tem ciężkie straty z powodu wątpliwej nie- 
raz jakości nasion i nawozów. Związek han- 
dlowy Kółek rolniczych, powołany do obrony 
interesów krajowych, usiłował wprawdzie 


Wystawa obrazów w Pałacu sztuki o- 
twartą będzie tylko jeszcze przez kilka dni, t.j. 
do przyszłego poniedziałku. Wystawa ta silnie 
zainteresowała naszych miłośników sztuki, boć 
też biorą w niej udział najwybitniejsi z naszych 
polskich malarzy, jak: Augustynowicz, Axento- 
wicz, Chełmoński, Dębicki, Fałat, Makarewicz, 
Malczewski, Masłowski, Mehofier, który oprócz 
portretów, kolekcyi krajobrazów, wystawił kar- 
ton witrażowy wykonany dla kościoła kolegial- 
nego św. Mikołaja w Fryburgu; dalej Slewiński, 
Stanisławski, Tetmajer, Wyczółkowski, którego 
obrazy „Sarkofagi“ i „Chrystus“ zyskały roz- 
głos krytyki zagranicznej — i Wyspiański; ten o- 
statni wystawił całą kolekcyę olbrzymich kar- 
tonów witrażowych do presbiteryum 00. Fran- 
ciszkanów w Krakowie, motywa ornamentacyi 
do dekoracyi kościoła w Bieczu, oraz ilustracye 
do „Iliady*. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś w piątek po raz pierwszy „Światowe 
kobiety“, komedya w 3 aktach Piotra Wolffa. 

W sobotę popołudniu o g. 3 dla młodzie- 
ży szkolnej „Uriel Akosta“, tragedya w 5 aktach 
Karola Gutzkowa. 

W sobotę wieczorem po raz drugi „Wer- 
bownicy", opera Jakescha. 

Nastąpi „Kwiat miłości“ 
aktach Jana Straussa. 

W niedzielę popołudniu o godzinie pół do 
4 „Jaś i Małgosia“, opera fantastyczna w 3 
aktach Humperdincka. „Powrót taty“, balada 
operowa w 3 aktach H. Jareckiego. 

W niedzielę wieczorem o godzinie pół do 8 
„Małka Schwarzenkopf*, sztuka ze spiewami i 
tańcami w 5 aktach Gabryeli Zapolskiej, 

_ W poniedziałek po raz drugi „Światowe 
kobiety“, komedya w 3 aktach Piotra Wolfa. 
„ We wtorek po raz pierwszy „Córka puł- 
ku*, opera komiczna w 2 aktach Donizettiego. 
We środę „Córka pułku”. 


=o 
Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie s dnia 4 listopada). 


Przewodniczył prezydent miasta dr. Ma- 
łachowski. 

Radny p. Ciuchciński, przed przystąpie- 
niem do porządku dziennego przedstawił ży- 


operetka w 3 


4 


czenia mieszkańców dzielnicy III, uchwalone 
na zgromadzeniu oobytem w zeszłym tygo- 
dniu, w sprawie połączenia uliey Żółkiew- 
skiej z ulicą Łyczakowską. Zarazem przedło- 
żył p. Ciuchciński plany i kosztorysy takiego 
połączenia opracowane przez p. Juliana Le- 
wiekiego, który koszta obliczył na 40.000 zł. 
Sprawa ta będzie traktowana regulaminowo. 

Radny p. Markiewicz poruszył sprawę 
bereł, znajdujących się w skarbcu miejskim, 


fraternii literacko-handlowej, jest niewłaści- 
wie używane przez Koło literacko-artystyczne 
w czasie uroczystości; mowca wyraził życze- 
nie, aby berło to było zwróeone Towarzystwu 


P. prezydent oświadczył, że poleci zba- 
dać tę sprawę archiwaryuszowi miejskiemu 


Przystępując do porządku dziennego, u- 
chwaliła Rada nadać bezpłatne miejsca nauki 
w szkole spiewu Towarzystwa „Lutni“ pan- 
nom: Maryi Borzemskiej, Helenie Chrzanowi- 
czównej, Karolinie Szezudłowskiej i p. Alfre- 


Delegatami do kuratoryi fundacyi $. p. 
Feliksa Szumlańskiego wybrani zostali radni 
pp.: dr. Piętak, dr. Radziszewsski, dr. Gerst- 


tro na dworcu w Medyolanie powitają P. 
nistra: prezes gabinetu włoskiego margr: 
dini, włoski minister spraw zewnęl a 
margr. Viseonti-Venosta, ambasador Wi 
w Wiedniu hr. Nigra i towarzyszyć M 
dą do Monzy; w niedzielę przyjmą BE: two 
łuchowskiego na audyencyi oboje króles?” 
włoscy, których będzie gościem. l 

Z okazyi tej podróży przypominė 
ster Lloyd, że wizyty austro-węgierski U wło” 
nistra spraw zagranicznych na dworze roms 
skim miały nieraz miejsce. Pized czte ią 
laty, w d. 15 listopada 1893, przyj a 
król Humbert w Monzy hr. Kalnokyeg0:. "ogr 
czem był obeeny ówczesny włoski M! 
spraw zagr. Brin. 

Vossische Ztg. pisze: W kołach 9". zg 
skich przeważa powszechnie zdanie, 
w Monzy hr. Gołuchowskiego, marg". który 
niego i margr. Visconti-Venosty, Nś. p 
przybędzie także ambasador z Wiednie. z 
Nigra jest aktem kurtoazyi bez szczególnej 
niosłości politycznej. 


wprowadzić handel nasionami w zakres swych 
czynności, ażeby zaradzić złemu, ale czynił 
to tylko mimochodem obok handlu kolonial- 
nego. To nie wystarcza i należało stworzyć 
osobny „oddział rolniczy* i tak go zorgani- 
zować, ażeby Związek mógł bezpośrednio 
wpływać na jakość i kierunek produkcyi rol- 
nej w kraju, a zarazem przyczyniać się do 
rozpowszechniania uprawy takich odmian, ga- 
tunków i ras roślin, które, jako przystosowa- 
ne do warunków i stosunków produkcyi kra- 
jowej, dawałyby największe rękojmie powo- 
dzenia i zyskowności hodowli. W tym eelu 
weszła dyrekcya w porozumienie z komite- 
tem Towarzystwa rolniczego w Krakowie, 
który zamierzoną akcyę Związku handlowego 
na polu podniesienia hodowli i produkcyi na- 
sion w kraju uznał za sprawę krajową i po- 
czynił dalsze kroki u Towarzystw rolniczych, 
stacyj doświadczalnych i w Ministerstwie rol- 
nictwa celem zyskania poparcia dla „oddziału 
rolniczego* Związku handlowego Kółek rol- 
niczych. 

Sprawozdanie powyższe przyjęto z u- 
znaniem do wiadomości, poczem imieniem 
komisyi kontrolującej p. August Goetze przed- 
stawił wnioski o rozdzielenie czystego zysku 
w następujący sposób: Do funduszu rezerwo- 
wego 25 pre. czyli 1745 zł; na remuneracye 
dla funkeyonaryuszów i służby 1150 zł; na 
tantyemę dla dyrekcyi 800 zł; na subwen- 
cyę dla kursów handlowych w Czernichowie 
800 zł; na 6 pre. dywidendę od udziałów 2857 
zł. Pozostałą resztę w kwocie 128 zł. przenieść 
do funduszu rezerwowego. Wnioski powyższe 
jednomyślnie uchwalono. 

Z dalszego porządku dziennego uchwa- 
liło zebranie na wniosek rady nadzorczej 0- 
tworzyć dyrekcyi kredyt do wysokości 2000 


„dzenie 
Przedwczorajsze burzliwe posiedźetaj 
wiedeńskiej Rady miejskiej miało DIŚ", raj 
burzliwy epilog wczoraj. Zwołane na Wania 
przez narodowców niemieckich w "aloi 
zgromadzenie rozbili  chrześciańsko-S00) mg, 
przyczem przyszło do skandalicznyćj "wys 
Przewodniczący, radea miejski Tomane" „eh 
kluczony przez burmistrza dr. Luegers 2 wge 
posiedzeń Rady miejskiej, nazwał poste akt” 
nie chrześciańsko-socyalnych haniebnem: Mmo 
tek tego przyszło do walki na pięść!ć Jio 
manka omal nie obito. Silny oddział P 
opróźnił salę. 


W 
Cesarz Wilhelm przyjmował onegióy 


zł. na ewentualne zakupno gruntu i budowę w ę f w 
y i Ti nowym pałacu naczelnika gabinetu 
Rzeszowie własnych magazynów. sA ne Hótnie któż, przyby k 
feratem. Następnie przyjmował księciś. jako 
P l koburskiego, który przedstawił mu się ÓW! 
Pociągi błyskawiczne. Od Peters-|g ją suite rossyjskiego pułku dragon irs: 
burga, na Warszawę, do Wiednia i z powro- | wreszcie odbył dłuższą naradę z br La je 
tem, będą przebiegały niebawem pociągi bły- | ambasadorem włoskim przy dworze. 1 adh 
skawiczne po dwa razy na tydzień. Pociągi | ekim. Na Szląsk wyjedzie cesarz 7 li OE ng: 
te obiegać będą Warszawę koleją Obwodową. |; dnia następnego rano stanie w HI! M 
Przesiadanie z wagonów wązko i szerokotoro- | Cesarz, który będzie na Szląsku polował: * po 
wych i odwrotnie odbywać się będzie na | dzi szczegółowo okolice, dotknięte klęsk 


przystanku Praga Obwodowa. Od Warszawy 
do Wiednia przejazd trwać będzie 10 godzin. 
Od Warszawy do Petersburga 14 godzin (do 
niedawna godzin 30). 


dzi. je? 
Wedle Kóln. Zeitung na zalotnie 
przesilenia kanelerskiego wpłynął Ś-vgj 
w. ks. Badeński, Projekt procedury ks gg. 
najbliższym czasie wniesiony będzie W adal 
lamencie, a ks. Hohenlohe pozostanie 
na swem stanowisku. E 
Sekretarz stanu dla spraw nie gp 
marynarki wojennej, kontradmirał i 
przybędzie dnia 6 b. m. do Monach 
ks. regenta bawarskiego. Na cześć j 
będzie obiad dworski. „twa > 
Dr. Lieber, przywódos stronnić. globe 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 11:527/, do 11:574,, loco Ołomuniec 
1090 do il-—, loco Berno - Wiedeń 
11:15 do 11:25. na grudzień loto Aussik 
11:60 do 11:65, cukier w kostkach pri- 
ima 37:50 do 37:75, secunda 37:25 do 37:50. 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 19:50 


do 2010. Nafta kaukazka transito Tryest | + dwiedził a ksiecia Ho 
3:50 do 3:76, galicyjska przeźroczysta 16-75 A e Maj naadi Fakt 
go ri wywoluje różne komentarze. tych 


je 

Dzienniki berlińskie donoszą, 28 "yje" 

dniach pojawi się odezwa, wzywajądh gg 

ców Rzeszy, aby wyrazili swą sp pecet, 

„uciśnionych“ Niemców w Austry!: » 

mają podpisać generał Goltz, Mom 
liks Dahn i Wildenbruch. 


Targ zbożowy, 


Lwów, 5 listopada, pszenica 10:50 do 
11-50 zł, żyto 7*— do 7:75, jęczmień bro- 


warny —— do ——, jęczmień pastawny — je 
do —— , owies 680 do 7:25, rzepak 12:75 f pie” m 
do 13—, groch 6-— do 850, wyka —:— do Zarzut popierania propagan J piskot, 
——, nasienie lniane —— do ——, nasie- | ckiej w Kościele odpiera porówno pish |- 
nie konopne —— do ——, bób —— do| wrocławskim biskup chełmiński P 
—:—, bobik —— do ——, hreczka —'— do | przesłanem przez generalny wikarf Arom P 
do ——, koniczyna czerwona galie. —— | plinie Katolickim Listom. W pis™! nh 
do ——, szwedzka —-— do —'—, biała wiedziano : P rozp? sjt 
—— do ——, tymotka —— do ——, Nieprawdą jest, że ks. biskap iess | 
anyż —— do ———, kukurudza stara —'— | dził, aby w parafiach, w których. „ognie? 
do ——, nowa —'-— do —'—, chmiel stary | także niemiecey katolicy, tylko ko p 
—— ðo ——, chmiel nowy na termina |języku wygłaszano kazania; dalej den jedl ją 
—'— do ——, spirytus gotowy —*— do nieprawdą jest także, że J pien” 
——, na termin —*— do -—*—, Waranty | katolik niemiecki wystarczy do się 
—— do ——. katolickiego kościoła, natomiast : yaı™? 18" 


prawdą jest, że tam, gdzie żdj © ys 
potrzeba kazań niemieckich, Z% .., 
zem rozporządzono, aby dla niem! 
zania nigdy nie odpadło polskie. 


Usposobienie spokojne 


OSTATNIA POCZTA 


owo e 
Bułgarskie zgromadzenie narod do ai, 
prowadziło wczoraj obrady nad adro” gy mO ro- 
cia w odpowiedzi na mowę tronow® jgk m v 
tej ks. Ferdynand położył główny Ę grodu 


Najj. Pan przyjął wczoraj na osobnej 


audyencyi P. Ministra spraw zagranicznych | racy, według niego, udział całego | gs20“ r 
hr. Gołuchowskiego. Audyencya trwała od | roczystości „dziesięcioletniego jabi polt jego 
godziny 1 do trzech kwadransy na 3. dów księcia, dalej na zdobycze ya pod | pe 
is wilizacyi i postępu, jakie Bulga sordes- 
rządami poczyniła, wreszcie Joznać „agi 
Według dzienników, Najj. Państwo prze- | przyjęcie, jakiego książę miał arope% pu 
słali ustępującemu z Wiednia b. ambasadoro- | sie składania wizyt dworom gtosunk” 


wynikające ztąd jak najlepsze 
garyi z innemi państwami. F odpi 
W toku obrad nad adresi zt OP gb 
prezydent ministrów Stoiłow, dobre: fio: 
cyi, że stosunki z Austryą nie Ę o pot 
książę nie złożył jeszcze wizyty może 28 [gie 
P. Stoiłow oświadczył, | yte,” gy” 
nić, że książę tak samo złoży v ja 
dniu, jak składał innym 218p jamat? 
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Wiedeń, 5 listopada. W Izbie posłów 
wczoraj o godzinie 2 popołudniu zażądali po- 
słowie Kaiser i Pergelt, aby odbyło się posie- 
dzenie tajne, celem załatwienia wniosku Kro- 
nawettera w sprawie przywołania do porząd- 
ku posła Daszyńskiego. 

Wiceprezydent Kramarz zgodził się na 
to i oświadczył, iż niezwłocznie zarządzi po- 
siedzenie tajne. Posłowie Kaiser i Pergelt do- 
magali się jednak, aby tajne posiedzenie od- 
było się wieczorem, bo i wniosek Kronawet- 
tera na wieczornem posiedzeniu został prze- 
dłożony. 

Następnie opróżniono galerye i rozpo- 
częło się tajne posiedzenie, które trwało do 
godziny 6, poczem nastąpiła przerwa, a o go- 
dzinie 7 minut 25 wieczorem rozpoczęło się 
posiedzenie jawne. Wiceprezydent Abrahamo- 
wiez oznajmia, że na porządku dziennym 
znajduje się dalsza dyskusya nad prowizo- 
ryum ugodowem. Lewica poczyna hałaso- 
wać i domaga się gwałtownie dalszego ciągu 
tajnego posiedzenia. Wieeprezydent Abraha- 
mowicz oświadcza wśród ogromnej wrzawy, 
że prezydyum Izby pomimo wszelkiej z jego 
strony uprzejmości, nie może zezwolić, aby 
posłowie opozycyjni nadużywali regulaminu 
do paraliżowania działalności Izby. Znaczną 
większością oświadcza następnie Izba, iż po- 
siedzenie ma być jawne, ana porządku dzien- 
nym wyłącznie obrady nad prowizoryum u- 
godowem. Głosowanie odbywało się wśród 
ciągłych protestów ze strony lewicy i scen 
burzliwych. 

Gdy wiceprezydent wezwał dr. Lue- 
gera, który zapisany był jako pierwszy mo- 
wca, aby zabrał głos, lewica poczęła na nowo 
protestować, hałasować i wyprawiać burdy. 
Kilku posłów opozycyjnych, przedewszystkiem 
Wolf wdarło się na trybunę prezydyalną i nie 
chciało jej opuścić. Dep. Schönerer pieniąc 
się i krzycząc domagał się głosu i w ten spo- 
sób hałasował, że dr. Lueger nie mógł roz- 
począć swej mowy. Skoro tylko rozpoczynał 
mówić, Schónerer trzymając w ręku kartkę 
na której wypisano wielkiemi literami „proszę 
o głos“, wpadał mu w słowo. Sekundował 
mu Wolf, Gór chwilami wygłaszał jakąś 
mowę równocześnie z Schónererem lub mówił, 
gdy jego przyjaciei nie mógł ze zmęczenia wy- 
dobyć z siebie głosu. Działo się to wszystko 
wśród ogromnej wrzawy i krzyków. Lewica 
niezważała wcale na Odzywający się ciągle 
dzwonek wiceprezydenta a gdy tenże wezwał 
Schónerera do porządku, podniosła piekielny 
hałas. W obec tego wiceprezydent opuścił o 
godzinie 8 min. 10 swoje krzesło przerywa- 
jąc posiedzenie na dziesięć minut. 


Wiedeń, 5 listopada. Po ponownem 
otwarciu posiedzenia Wiceprezydent Abraha- 
mowicz udzielił głosu dep. Luegerowi. — (Okrzy- 
ki: Nie! nie! — Hałas). Wolf poczyna od- 
czytywać głośno pewien artykuł dziennikar- 
ski. Pomiędzy grupą czterech Schoenererczy- 
ków a chrzescijańsko-socyalnymi posłami przy- 
chodzi do gorącej wymiany słów. Chrześcijań- 
sko-socyalni posłowie wołają do Wolfa: Precz 
z tym nikczemnym ulicznikiem! Zrywa się je- 
szeze większa wrzawa; z obu stron padają 
obelgi. 

Gdy wreszcie hałas się nieco uspokoił 
i Wolf zakończył odczytywanie gazety, dr. 
Lueger rozpoczął mowę. Powiedział on, że ża- 
den uczciwy Niemiee nie może mieć nie wspól- 
nego z takim ulicznikiea jak Wolf. (Zywe o- 
klaski i brawa z prawicy). Ażeby nastał spokój 
należy tych czterech Schoenererczyków od- 
dzielić od reszty stronnictw niemieckich. Do 
tego potrzeba ścisłego wykonywania i prze- 
strzegania regulaminu Izby, a przeto mowca 
wnosi, aby dalej odbywać tajne posiedzenie. 

Wiceprezydent oświadcza, że tego wnio- 
sku nie może poddać pod głosowanie, ponie- 
waż większość uchwaliła już, że obrady nad 
prowizoryum ugodowem mają się toczyć da- 
lej na posiedzeniu jawnem. 

Wiceprezydent przerywa posiedzenie, 8 
po ponownem otwarciu go sklada jeszcze raz 
to same oświadczenie i wzywa dep. Luegera 
by dalej mówił. Lewiea przeszkadza jednak 
Luegerowi mówić. Niektórzy posłowie z le- 
wiey odczytują telegramy, artykuły it. p., 
podczas gdy dr. Lueger nie może przyjść do 
głosu. 

Hałas ten trwa do godziny 11 w nocy. 
Kilku posłów z lewicy śpiewa chórem: Schluss!, 
podczas gdy Wolf i Tuerk wybijają takt de- 
szezułkami na pulpitach, Tymczasem dr. Luć- 
ger zaczyna przemawiać. Zrazu mowy jego 
zrozumieć wśród wrzawy nie można; zwolna 
jednak nastaje większy spokój i słychać dr. 
Luógera jak zwalcza ugodę z Węgrami po- 
nieważ „Judaeo-Madziarzy* chcą schwycić do 
jednego worka tak Czechów jak Niemców. 
Wśród grzmiących oklasków i okrzyków po- 
tępia dr. Luëger ostro Schoenererczyków, na- 
zywająe ich zdrajcami kraju, i mówi, że „w 
Prusiech położonoby już dawno kres takiej 


posłów czeskich chce mu wydrzeć deszezułkę; 


hałasu przeprowadzono imienne głosowanie i 
w głosowaniu tem około godziny 2 po pół- 
nocy uchwałono zamknięcie dyskusyi 179 gło- 
sami przeciw 118. R 


godowe odesłać do esobnej komisyi, złożonej 
z 48 członków; w razie zaś gdyby ten wnio- 
sek odrzucono, aby komisyę budżetową wzmo- 
enić dla obrad nad prowizoryum ugodowem 
o 12 członków. 


skutek tego wniosku nie ma być dyskusya 
na nowo otwarta. 


cza, że odwołanie się do Izby w tym wypa- 
dku jest niedopuszczalne. 


szezalności wniosków w sprawie formalnego 
traktowania rzeczy. otrzymuje głos generalny 
mowea pro, pos. Engel. Wśród nieustającego 
hałasu lewicy wywodzi on, że przyczyny ob- 
strukcyi tkwią w niesłusznem przecenianiu 
siebie samych pod względem narodowościo- 
wym ze strony Niemeów. — Prowizoryum 
jesi ziem, aie złem mniejszem od szeregu o- 
wych ewentualności, które, jak w oslatnieh 
dniach dano do poznania, nastąpiłyby w ra- 
zie, gdyby nie przeprowadzono prowizoryum 
w drodze parlamentarnej. To też ze względu 
na konieczność państwową, oraz ze względu 
na zmiany w obrocie mlewa, Młodoczesi bę- 
dą głosowali za odesłaniem przedłożenia rzą- 
dowego do komisyi budżetowej. (Żywe brawa 
i oklaski z prawiey a protesty 1 niepokój na 
lewicy). 


(z niemieckiego stronnictwa narodowego) po” 


styę bankową, mowca wyraża życzenie, aby 


den rok dzisiejszej ugody z Węgrami, a prze- 


że lud niemiecki nigdy nie przystanie na roz- 


ostatecznie lud niemiecki odniesie przecież 
zwycięstwo w narzuconej mu walce. (Okla- 


zuchwałości, jaką Schoenerer rozwija; tylko 
my, cierpliwi Austryacy znosimy w naszem 
gronie takiego łajdaka*. (Huczne oklaski z 
ław chrześcijańsko-socyalnych i z prawicy). 
Mowcea nie jest w zasadzie przeciwny ugo- 
dzie, ale domaga się ugody sprawiedliwej, a 
z tego powodu stronnictwo inowcy będzie 
głoowało przeciw ugodzie obecnej. Dr. Luć- 
ger omawiał następnie stosunek swój do Rzą- 
du i oświadezył, że P. Prezydent gabinetu 
hr. Badeni nigdy od niego niczego się nie 
domagał. Mowea, jako burmistrz Wiednia, ma 
wiele spraw do omówienia z hr. Badenim 
jako Ministrem spraw wewnętrznych, — od- 
bywał więc z P. Prezesem gabinetu nie raz 
konferencye i będzie to czynił także w przy- 
szłości. (Żywe oklaski z ław posłów chrze- 
ścijańsko-soceyalnych). 

Dep. Gloeckner wnosi zamknięcie posie- 
dzenia, co w dwóch głosowaniach imiennych 
odrzucono. 

Dep. Garapich wnosi zamknięcie dy- 
skusyi. 

Dep. Heeger domaga się, aby nad tym 
wnioskiem głosowano tajnie a w danym ra- 
zie imiennie. i 

Z lewicy podnosi się znowu wrzawa. 
Wolf wybija takt deszczułką z pulpitu; kilku 


niebieski, zajmuje miejsce na ostatniej małej 
ławce narożnej w środku lewiey; obok niego 
stary weterynarz Tuerk z długą siwą bro- 
dą, przy nim Khittel, na rogu ławki Wolf, 
młody, wątły człowiek w okularach, ku- 
lawy, z twarzą prawie żółtą. Ci rozdzielili 
pomiędzy siebie role; raz krzyczał dep. 
Schönerer, to znów Wolf, podczas gdy Turk 
z całą gwałtownością bił ustawicznie de- 
szczułką w pulpit; akompaniował mu Khiitel. 
Podczas głosowania nad wnioskiem o zakoń- 
czenie dyskusyi bili wszyscy czterej w pul- 
pity. Ten ciągły hałas okropnie denerwował, 
Z prawicy zaczęto wołać: Spokój! spokój! a 
kiedy Wolf dalej hałasował, cała gromada 
Czechów rzuciła się ku niemu, chcące 
go wyrzucić z Izby; zasłonił go Schó- 
nerer, za nim stanęli posłowie z lewicy. 
Zaczęto się szamotać ; lada chwila można było 
lękać się, że przyjdzie do walki na pięście. 
Ta gwałtowna scena trwała około kwadransa; 
poczem nastąpiło pewne uspokojenie. Intere- 
sująca była także scena, kiedy przed mową 
Lnegera zaczęła partya Schónerera wyzywać 
antysemitów. Wśród hałasu słychać tylko było 
jak antysemiei Bielohlawek i Gregorig wy- 
myślali na Wolffa, nazywając go: Grassenbube! 
Schandbube! i zarzucając Schónererowi jego 
rzekome pochodzenie od żyda Schmula Leib 
Kohna. To wzajemne wyzywanie trwało może 
godzinę. 


powstaje stareie się; wielu posłów z lewicy 
bębni o pulpity. Wśród rozdzierającego uszy 


Wiedeń, 5 listopada. P. Minister spra- 
wiedliwości przeniósł adjunktów sądowych: 
Apolinarego Jasinickiego z Peczeniżyna 
do Buczacza, Mieczysława Rossowskiego 
z Pruchnika do Kozowy, Adama Krahla 
z Glinian do Sądowej Wiszni, Kazimierza 
Dąbrowskiego z Głogowa do Bochni, 
Romualda Danielewicza z Dobczyc do 
Pańcuta, Karola Swiątka z Wiśnicza do Gor- 
lie, Jana Tokarza z Rozwadowa do Liszek. 


Dalej nadał adjunktom sądowym: Ka- 
rolowi Piotrowskiemu w Brzesku i Wi- 
tołdowi Wittigowi w Białej posady ad- 
junktów sądowych bez oznaczonego miejsca 
urzędowania w okręgu krakowskiego wyższe- 
go sądu krajowego. 


P. Minister sprawiedliwości zamianował 
kandydata notaryalnego Wiktora Kalmana 
adjunktem sądowym w Tarnobrzegu; nadał 
adjunktowi sądowemu lwowskiego wyższego 
sądu krajowego Romanowi Zdańskiemu 
posadę adjunkta sądowego w Stanisławowie 
i zamianował adjunktami sądowymi auskul- 
tantów: Antoniego Łukasiewicza dla 
Horodenki, Józefa Bilińskiego dla Ru- 
dek, Antoniego (Gawlika dla Pruchnika, 
Ludwika Ramskiego dla Tłustego, wresz- 
cie kandydatów notaryalnych: Karola Babla 
w Brodach dla Brodów i Aleksandra M i- 
skvego w Złoczowie dla Kałusza. 

Berlin, 5 listopada. Berliner Polit. 
Nachrichten w sprawie zapowiedzianego na 
dzień 12 b. m. zgromadzenia w Berlinie, 
zwołanego przez „związek wszechniemiecki* 
piszą, że nie może to zgoła podlegać wątpli- 
wości, iż rząd pruski skorzysta i skorzystać 
musi z przysługujących mu praw, aby zapo- 
biedz udziałowi posłów austryaekich w akeyi, 
skierowanej przeciw Rządowi austryackiemu. 
Trzeba zatem przyjąć, że rząd pruski przez 
energiczne zastosowanie uprawnień, przysłu- 
gujących mu w dziedzinie policyi, potrafi 
nie tylko zapobiedz oratorskim występom po- 
słów austryackich, lecz także w ogóle udzia- 
łowi ich w zebraniu, gdyż zgromadzenie mo- 
głoby się dać porwać do ekscesów. 


Londyn, 5 listopada. Balfour wygłosił 
wczoraj w Norwich mowę, w której zazna- 
czył, że tak zwalczany przez opozycyę an- 
gielską koncert europejski zapobiegł wybu- 
chowi pożaru, który byłby objął cały świat, 
że zapewnił on Krecie autonomię a ocalił 
Grecyę od tego, aby część swej ludności mu- 
siała oddać pod panowanie tureckie. 


Dep. Gross wnosi, aby prowizorynm u- 


Wniosek poparto dostatecznie. 
Dep. Gross żąda zapytania Izby, czy w 


Wiceprezydent Abrahamowicz oświąd- 


Po krótkiej dyskusyi nad kwestyą dopu- 


Generalny mowca contra, poseł Prade 


lemizujae z poprzednim mowcą i mówi, że 
Młodoczechom zapłacono za ich głosowanie 
rozporządzeniami językowemi. Omawiając kwe- 


w miejsce obecnego Banku austro - węgier- 
skiego utworzyć odrębny Bank państwowy 
austryacki i węgierski. Następnie omawiał 
mowca wyczerpująco ujemne strony, jakie ma 
dla przemysłu i rolnictwa przedłużenie na Je- 


szedłszy do kwestyi kwot nazwał żądania de- 
putaeyi kwotowej węgierskiej jak najbardziej 
niesprawiedliwemi. Potem omawiał deputo- 
wany Prade sytuacyę polityczną i oświadczył, 


iż obstru- 


porządzenia językowe. Być może, i 
ale 


keya teraz nie przeprze swych zamiarów, 


ski i brawa z lewicy). 


Następuje szereg faktycznych sprostowań. 
Godzina pół do 8 rano, — posiedzenie 
trwa dalej. 


Wiedeń, 5 listopada. Izba deputowa- 
nych po odrzuceniu wniosków deput. Grossa 
pizyjęła znaczną większością wniosek deput. 
Jędrzejowicza, aby przedłożenie o prowizo- 
ryum ugodowem odesłać do komisyi budżeto- 
wej. Po szeregu faktycznych sprostowan 
Wiceprezydent zamknął posiedzenie dzisiaj 0 
godzinie 10 przedpołudniem. Następne odbę- 
dzie się dopiero w poniedziałek. 

Deput. Berks wniósł interpelacyę, czy 
Rząd gotów jest przyłączyć się do zabiegów, 
mających na eelu zapobieżenie obniżaniu się 
wartości srebra i czy Rząd zawiązał już wtej 
mierze rokowania z Węgrami. 


„ Wiedeń, 5 listopada. (Tel. pryw.) Dzi- 
siejsze posiedzenie nocne, przewyższyło je- 
szcze ostatnie posiedzenie pod względem gwał- 
towności. Od 7 wieczorem do pół do 8 rano 
panował wrzask i tumult; wszystkie krzyki 
wychodziły najpierw od grupy Schoenerer- 
czyków składającej się z 4 ezłonków. Schoe- 
nerer z twarzą obrzękłą wpadającą w kolor 


Telegrafowany kurs wiodeński. 
Wiedeń, 5go listopada 1897, godzina 


3 minut —, Alpejskie Towarzystwo górnicze 
1383—, Węgierskie akeye kredytowe 386-50, 
Akeye anglo-austryackie 162:50, Akcye ban- 
ku Union 290—, Akcye kolei południowej 
82—, Losy tureckie 60 60, Akcye kolei pañ- 
stwowej 385—, Akcye kolei Iiwowsko-Czer- 
niowieckiej 289-50, 4-procentowe galie. obli- 
gacye propinacyjne z 1889 r. 98 —, Akcye 
tytoniowe 15425, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 9780, Akeye kolei  Ebental 
260-—, Akcye banku dla krajów koronnych 
21850, 4-proeentowa węgierska renta złota 
12210. Akeye banku związkowego 252-25, 
Rubel papierowy 1:27:87, Węgierska renta 
papierowa 9990, Kredytowe ziemski 454—, 
Kredyty 352-50, Rimamurania 2538-25 Uspo- 
sokienie ustalone. 


Ojpowiadzislay redaktor Mdalt Krochawiechi. 


6 
Nadesłane, ] Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. października 1997. 


E EB (Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara środkowo-europejskiego). 


Pociąg 


1199 Pociąg 

Dr. Leon Rapp ES do Lwowa | jr ae ze Lwowa 
lekarz chorób skórnych i wenerycznych ||przych. o g| l 

powzsćcjł i ordynuje, ul. Piekarska 15. 


odch. o g. h ront 


Krakowa (Wiednia), Rozwadowa i Nadbrze7-% yo gro 
Sambora, Mezö Laborcza (Pesztu). Sanoka, raot" 
Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy ruS: praem 
słuw, Jasła przez Rzeszów, Rozwadowa, NB 
łowa przez Tarnów 


304 j| Z Podwołoczysk na dworzee Podzamcze 

Z Podwołoczysk na dworzec główny 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), z Orłowa, 
Chabówki, Jasła przez Rzeszów; z Orłowa, Chabówki 
Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Sambora i Chyrowa 


Kancelarya adwokacka 
Dr. Seweryna Panetha 


ARE e przez Przemyśl ' Do Ławocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa apn 
przemesioną została pod l. 27 ulica Z tekan PE Stezta, Gałacu, Jass), Suczawy, Kimpolunga, Ra- | Do Pc (Kijowa, Odessy) i Brodów z dwor“ ł 
owiec, Seretu, Berhometu, Nowosielicy. Husiatyna i Ka- | odwysokiego wieć; 
RODÓW 2 łusza i y X | Do Ickan (Gałacza, Jass, Bukaresztu), Kozowy, BAĆ? ca g 
> Z Janowa polunga, Suczawy 


Przyjechali do Lwowa 


a Po 
Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworćd 


dnia 4 listopada :S97 Z Ławocznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja Podwysokiego $ rhometh™ 
HOTEL GEORGE. Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny Do Iekam, Kórósmezó, Husiatyna, Nowosielitzy, Be 
PP. E. Rulikowska z Kijowa, A. Narbuttowa, Ze Sokala i Rawy ruskiej i dowiec, Buczawy nn wadon” i 
z Połomyi, St. ks Lubomirski z Równego, A. Hu- Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieli- Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), E07 
limka z Mycowa, J.i W. Brandysowie z Wielkich | ezki, Mezó Laborez, (Pesztu). Chyrowa przez Przemyśl brzezia, Orłowa przez Tarnów hy | 
Dróg, R. Moser z Wielkich Mostiw. 10:35 | Z Jarosławia Do Janowa lina) [wo 


Po Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia. NOC 
rowa. Mezó Laborez, (Pesztu), Sanoka, BI 
nieza, Stróże przes Przemyśl i przes Tarrow 

Do Skoleg". Kałusza, Chyrowa 

Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełzea Jarosławia gop” 

Do Podwołoczysk i Brodów z dworea głównego; pie 
Husiatyns, Podwysokiego Kop. eny 

Do Podwołeczysk i Brodów z dworca Podzamcze grotb" 
Husiaiyaa, Podwysoziego wA, o 

» Ickan (dass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, BoE główni 

zysk (Kijowa, Odessy)i Brodów z WOT podi? 

k (Kijowa, Odessy), Brodów z dw 


Z Janowa 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego 
Sącza przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej 
przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl 

Ze Skolego i Stryja Kałusza, Chyrowa 

Z Czerniowiec, (Bukaresztu, Gałaci, Jass) lekan, Suczawy, 
Radowiec, Berhometn, Szeparowiec-Kniażdw., Kórósn:=46, 
Husiatyna, Kałusza 

Z Pcdwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniee, Husiatyna Bro- 
dów na dworzec Podzamcze 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniec, Husiatyna, 
Brodów na dworzee główny 

Ze Sokala, Bełzca i Jarosławia przez Rawę ruską 

| Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego, Brodów n 

! dworzec Podzamcze i 

Z Ickan (Bukaresztu, Galach, Jasa), Suczawy, Radowiee, Rerho- 
metu, tylko w poniedziałek, Seretu, Kozowy 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów, na 
dworzec główny 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliezki, Orłowa, 

= Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Chyrowa przez Przemyśl 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze- 
Bzów, z Rawy ruskiej przez Jarosław, z Jasła, Krosna, 
Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Mezó- Laborea, (Pesztu). 
przez Przemyśl 

Z Ickan, Suczawy, Radowiec, Berhometu (z wyjątkiem ponie- 
działku) Nowosielitzy, Kałusza 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, 
Rawy ruskiej przez Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasła, 
Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Mezo-Laborcza przez Przemyśl 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, aa dworzec Podzam- 
cze, Kopyczyniea, Podwysokiego 

Z Ickan (Bukaresztu, Jass, Gałaca) $uczawy, Kimpolunga, Ra- 
dowiee, Słobody rung., Kórósmszó, Husiatyna, Kozowy 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, Kopyczyniec i Pod- 
wysokiego na dworzee główny, 

Ze Stryja, Chyrowa 

Z Ławocznego (Pesztu), Stryja, Kałusza 


HOTEŁ IMPERIAL. 

PP. K. hr. Romer z Brzushowie, Ks. K. Kieł- 
biński ze Swierza, Dr. A. Ostermann ze Stanisła- 
wowa, T. Kożonoga z Zakopanego, J. Giżowski z 
Mokrzan, M Kopyściński 4 Budzan-wa. 

HOTEL BELLEVUE 

PP. M. Schreier z Drohobycza, J. Schweizer 
i K. Bergmaun z Wiednia, G. Kolarzys z Doliny 
N. Witosiawski z Witosławia. 


wystawy i Żunzes. 


Czerniowiec Nałusza, Husiatyna, Kórówmóz0, 
(Jase. Gałacza Bukaresztn) 

Do Krakowa, (Wiednia, Wroeławia, Berlina), Rawy 
Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Ohavówki P 
luu Tarnów 

Do Stryja 

o Jarosławia. 

[e Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrociawia, 
Labcrez (Pesztu) 

Lo Sokala Rawy ruskiej. 

7-25 | Lo Tarnopola z dworca głównego. alusi 

730 || Eo Ławocznego, (Munkacsa, Pesztu) Chi rowa, ha» 

7:47 | Be Tarnopola z dworca Podzameze. gae 

7:48 || Do Janowa 3 PA CULLATE T 

1 


NCU 
pu | 
10:30 || Do Tekan, (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyne; -othus 
parowiez, ku Nowosielitzy, Perhonethu, SOF ayre 

minut, a mianowicie 12 godz. w czasie 4rodkowo* zli 


ruski 
Nieustająca Wystawa zjednoczonego R 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha l. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 cl., 
w dnie powszednie 30 ct. — Dla członków 
wstęp wolny. 

Nieustająca wystawa wyrobów prze- 
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią- 
tek. W inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed- 
mioty na sprzedaż, 

Muzeum przemysłowe miejskie o- 
twarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu) 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed do 
do godziny 3 po południu (w niedzielę i święta 
od godziny 10 do g. 1). — Wstęp w dnie 


powszednie 20 ct., w niedziele wolny. 


o 
porlina) 4 


wiec, Kimpolungu, Suczawy. pu 
Do Krakowa, T Warszawy, Wrocławia, > (prze y 
wa, Sambora, Sanoka, Rymasowa, [wont ) 
myśl) Jasta, Ohabowki, Orłowa (przez RZ88% 
ki, Orłowa (przez Tarnów), Rozwadowa kopi” 
iso Pedwełoczysk i Brodów z dworca głownego: „nie 
Husistyna. Kopić” 
Da Podwołoczysk i Biodów z dworca Po lmameZd, pi 
Hnsi:tyna, 


. Czas środkowo-europejski różni się od 


g0 a 
CZASU Jwowskieś yi 


12 godzinie jn minut ezagu lwowskiego. Maja w 
nkow ia 


Nocne godziny od 6 wieczór do 559 rano objęte są tłustemi ramkami. — Biuro informac,jne e. k. kolei państwowych przy ulicy Trzecieg? 
i aju bilety jazdy i rozkładu jardv w formaci Kiesź) 


Imperial, udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodz R cz piae? 
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L. 6846 |... (8709 2—8)|N 49 w Jastkowicach poł:nej wyk. hipo- Kuratorem niewiadomych wierzycieli | Rozwadów 8 w 
Celem zaspokojenia wierzytelności Are- |tecznym N. 378 objętej Antoniego Seka hipotecznych ustanowiono p. Ludwika Mią- "SM 
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L. 6653 
A 8784 3—3 
zloty ho e Sądu powiatowego À w PB: 
zaspokojenia o SIę do wiadomości, iż celem 
c i 3 pretensyi Tewla Friedberga prze- 
Iealnoś AN Nakoneczusmu o 25 zł. z pn. 
W tymżę „Szekuta wyk. hip. 368 w Porchowie 
ŚTudnia baz w dniu 17 listopada i 22 
Iano ; nę każdym razem o 10 godzinie 
za ę wa w pierwszym termixie tylko 
Piero acunkową lub wyżej takowej s do- 
Szacunkoy Sm terminie także poniżei ceny 
„AR będzie sprzedaną. 
2. 50 ct. wołania 265 uł, wadyum 26 


Res A 
M ipe unków licytacyjnych, tudzież 
zie ©ćzny i akt oszacowania, są W B3- 
do Przejrzema. * "mae 


C. k S > 3 
P x. Nad powiatowy. 
i otok złoży, 12 października 1897. 
< 4920 


€ 8775 8—38) 
damia = Sąd Powiatowy w D zawia- 
pn. M zaspokojenia sumy 4 zł. 41 
H Ww |= się na rzecz Markusa u 

ladłyąg,.; 5,9 M sadzie powiatowym sprzedaż 
216 BR 247/527 AA Ś ności rh. 91, 
whl. 9 realnośeļ lwh. 92 i całej realności 
objętych To &r. gminy katastr. Laskówka 
W dwóc a Aatrnasia po Kasprze własnych 
Stopada jg nach mianowicie dnia 22 li- 
Tazęm gg, Ania 23 grudnia 1897 każdym 
i yà e 10 przed południem. 
sdlteyjnych ipoteczny i resztę warunków 
tdowęj, » przejrzeć można w registraturze 


„Aur A 

Arajęwąjy Tem wierzycieli, ustanowiony Józef 
ady - £. notaryusz w Dynowie. 
Dynów % wynosi 44 zł. 31 et. 
» 80 sierpnia 1897. 

O. (8758 3—3) 
niniejsza Sad obwodowy w Kołomyi podaje 
Erosbe Btowg, Powszechnej wiadomości, że ne 
afaj w K.jZJSzenia kredytowego i oszezę- 
ku Bnięcją LOMyi dozwoloną została w celu 
"UCyjna g poty 100 zł. w. a z pn. egze- 
Teig i zedaż realności dłużnika Joela Ma- 
„0d0myj własnej w Kołomyi pod Nr. 
zg Miasta pIE. hip. l. 166 ks. gr. dla V. 

l ołomyj objętej w dwóch na dzień 
i 20 grudnia 1897 każdym 
przed południem wy- 
ch, że pomieniona realność 
rminie tylko za lub wyżej 
k owej w kwocie 1565 zł. 65 ct, 
za drugim gdzie oraz za cenę wywołania, 
Astanie y terminie zag także poniżej takowej 
cy obowi zedang, że każdy chęć kupna ma- 

a ADYM będzie kwotę 156 zł. do 

5 T k licytacyjnej złożyć, że dia wszyst- 
tezon pa tóryn:by uchwala licytacyjna do- 
e nie RNA 
me mogła, lub kiórzyby na rze- 


$ rea] RAe 
kura r w onpi ai prawa rzeczowe nabyli, 
Wion 


ie 
eh Tw 


która G 


16 adwokata dr. Landaua został 
owię bed: wreszcie, Żye akt oszacowania 
tnki leś 4cej realności, tudzież bliższe 
ajtzane. eS w tus. registraturze mogą 
59, "myja, 18 września 1897. 
50 
SAR (8796 3-—3) 
Bodają 0 „ka Powiatowy w  Budzanowie, 
e „OMośŚci, że na zaspokojenie pre- 
inskiego Zakładu kredytowego 
tut 'Wocie 500 zł. z pn. odbędzie 
tugn; Ut. ; 
A udnig 1893 72 dnia 25 listopada i dnia 23 
sprz QAWsza o 10 godz. rano przy- 
Ani reali aż realności whl. 460 i 1675 
Urzęją p tości whl. 459 w Mogielnicy 
#oja własnych. 
T= wynosi 740, 210 i 50 
hinn, des; proc. z tej ceny. 
w leczą ‘e warunków licywcyjnych, wyciąg 
Bistrątarzą | OSzacowania przejrzeć można 
(2, k Uratore 
` Rotar 
Budz 


566g 


„R niewiadomych wierzycieli jest 
ua Widawski w Budzanowie. 
W, dnia 30 września 1897. 


ty, lego „| Wa SJrzedaż pełowy ciała hi- 
wa objęta 166 ks. ee eA kat. Ce- 
toy dej i R dłażn ka Dmytra Paslawskiego 
ana a hip. whl. 93 tejże księgi grun- 
: „ie > drgj edzia własnego w tutej- 
op; CZ „todz publicznego przetargu 
ty ie w dni, ZYStwa 55 w Złą. 
Deg dnia |ygż listopada 1897 i w dniu 
ta a T każdym razem o godz. 10 
w Przedsjięwziętą zostanie a to 
Bigi, zę minie za cenę wywołania 
tie m takze ne * lub wyżej tejże, zaś na 
lżej 18 niżej ceny wywołania, wszelako 
Wadynn pi ceny wywołania. 
KS Bogi > 10 proc. ceny wywołania. 
* tal dłuż; Arunsów, tudzież wyciąg hipo- 
`. tegigi realności przejrzeć można 
toy; Kurs taturze, Prz) 
było c. pa wierzycieli hipotecznych, usta- 
» ` Dotaryusza w Żborowie Józefa 


bor 
ów, 7 października 1897. 


7 


L. 9446 (8734 3—3) 

C. k. Sad powiatowy w Haliezu podaje 
do pub: sznej wiadomości, że w tymże Sądzie 
odbędzie się przymusowa publiczna sprzedaż 
realnose: wil. 215, połowy realności whi. 216 
i 1464 i 1|4 części realności whl. 217 ks. gr. 
gm. kat Haliez objętych dłużnika Józefa Szu- 
lin:ow:+za własnych na zaspokojenie pretensyi 
Józefa S<hein prawonabywcy Zofii Nowacho- 
wiez w kaocie 500 zł. w. a. dnia 14 listo- 
pada i i7 grudnia 1897 każdym razem o go- 
dzime 10 rano a to na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na dru- 
gim zaś i poniżej takowej. 

Wasdyum wynosi przy realności wh. 215 
kwotę 80 zł., przy re.lności wh. 216 kwotę 
37 zł. 70 et., przy realności wh. 1464 kwotę 
25 zł, przy realności wh. 217 kwotę 24 zł. 
austr. wal. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tut. re- 
gistraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzycieli, 
koniky uchwała licytacyjna przed terminem 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną być 
nie mogła, iub którzyby po wydaniu wyciągu 
tabularnego to jest po dniu 4 grudnia 1896 
do tabuli weszli kuratorem p. Michała Sa- 
wickiego i tychże wierzycieli o rozpisaniu ni- 
niejszej licytacyi i ustanowieniu dla nich ku- 
ratora niniejszem zawiadamia. 

Halicz, 30 września 1897. 


L. 17390 (8791 3—3) 

Ustanowiona obecnie w Bucowie pod 
lk. 182 trafika tytoniowa będzie obsadzoną 
w drodze publicznej konkurencyi. Trafikę tę 
wykonywać wolno tylko w dotychczasowem 
miejscu lub w domach w pobliżu położonych. 

Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w ezasie od 1 stycznia 1896 do 31 
grudnia 1896 materyału tytoniowego w war- 
tości 409 zł. 571/, et. wynosił 39 zł. 72'j, et. 

Skarb nie ręczy na przyszłość za do- 
chód odpowiadający tym ogłoszenym datom. 

Oferty mają być wystawione na przepi- 
sanym druku i wniesione opieczętowane naj- 
dalej do dnia 16 listopada 1697 do godz. 12 
w południe u Naczelnika e. k. Dyrekcji o- 
kręgu skarbowego w Przemyślu. 

Przemyśl, 23 października 1897. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 


L. 4635 (8797 3—3) 
Sprostowanie 

edyktu z 26 sierpnia 1697 1l. 2570 o 
tyle że Giwoździecki Sąd powiatowy przedsię- 
weżmie przymusową licytacyę realności lwh. 
16 księgi gruntowej gminy (iwoździec mały 
Mikoduja Bortejczuka własnej dnia 19 listo- 
pada i 17 grudnia 1897 każdym razem o go- 
dzinie 10 rano pierwszy więc termin nieod- 
będzie się 10 listopada 1€97. 

Gwożdziec, 31 października 1897. 


L. 3672 (8788 3—3) 

Sąd powiatowy w Żabnia ogłasza, iż 
celem zniesienia współwłasności realności lwh. 
91 ks. gr. gm. kat. Żabno odbędzie się tutaj 
dnia 24 listopada 1897 i dnia 22 grudnia 
1897 o 10 rano egzakucyjua sprzedaż realno- 
ści whl. 91 gminy Żsbno objętej Jochenego 
łrossbarda, Reisli z Grossbardów Ungerowej 
Uschera Grossbarda i Fischla  Grossbarda 
własnej. 

Cena wywołania 4472 zł. 

Wadyum 448 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 
Myciński w Żabnie. 

Zabno, 15 czerwca 1897. 


L. 5540 (8739 3—3) 
U. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
podaje do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi Chajı Wallach w kwocie 288 zł. 
z pn. odbędzie się w tut. Sądzie dnia 24 li- 
stopadz 1697 i 22 grudnia 1897 zawsze o 
godz 10 rano przymusowa sprzedaż realności 
whl. 1024 gminy Chorostków Natana Mar- 
cusa i Estery małż. Schmetterlingów własnej. 

Cena wywołania wynosi 3910 zł. 

W :dyum 120 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipotecziy i akt oszacowania przejrzeć można 
w regist"aturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kopyczyńee, 30 lipca 1897. 


L. 3806: (8894 3—83) 
W e. k. Sądzie powiatowym delegowa- 
nym mic;skim cywilnym w Krakowie odbę- 
dzia się «elem zaspokojenia wierzytelności 
Fraaciszka Wójcika, jako cesyonaryusza po- 
wiatowej Kasy oszezędności w Wieliczee w 
kwocie 324 zł. z pn. w dniu 30 listopada i 
30 grudnia 1897 zawsze o godzinie 10 rano 
przymesowa sprzedaż realności lwh. 9 gm. 
kat. Czyżyny objętej Jana Basia własnej. 

(ena wywołania wynosi 1651 zł. 

Wadyum 166 zł. 

Warunki lieytacyjne przejrzeć można w 
registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Jan Szafiarski, zastępcą adw. dr. 
Kwieciński. 

Kraków, 10 października 1897. 


Gazetą Lwowska Nr. 263 z dnia 6 listopada 1897. 


L. 13283 (8771 3—3) 

W e. k. Sądzie powiatowym miej. del. 
w Rzeszowie odbędzie się eelem zaspokojenia 
wierzytelności Joela Debla i Berla Mtaza w 
kwocie 978 zł. 75 ct. z pn. w dniu 30 listo- 
pada 1897 i 22 grudnia 1897 zawsze o go- 
dzinie 10 rano przymusowa sprzedaż realno- 
ści lwh. 163 ks. gr. gm. kat. Racławówka. 

Cena wywołania wynosi 2700 zł. 

Warunki lieytacyjne przejrzeć można w 
Registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Uiberall, zastępcą adw. dr. Reich 
z Rzeszowa. 

Rzeszów, 20 sierpnia 1897. 


L. 10403 (8674 3—3) 
Kałuski e. k. Sąd powiatowy ogłasza, 
że celem zaspokojenia sumy 8 zł 30 et. z pn. 
odbędzie się aa rzecz Herscha Zierlera w tut. 
Sądzie sprzedaż posiadłości whl. 134 gminy 
Grabówka objętej dłużnika Nykoły Mełnyka 
własnej w dniu 20 grudnia 1597 i 26 stycz. 
1898 każdym razem o godzinie 10 rano. 

Wadyum wynosi 67 zł. 50 et. 

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i 
resztę warunków można przejrzeć w registra- 
turze sądowej. m. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
Dr. Stanecki. 

Kałusz 30 września 1897. 


L. 4865 (8730 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie za- 
wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 35 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Michała Wajdy 
w tutejszym Sądzie sprzedaż połowy posia- 
dłości lwh. 7% gminy kat. Zernica wyżna 
objętej, dłużnika Jaśka Kinal młodszego wła- 
snej w dwóch terminach, mianowicie dnia 
18 listopada 1897 i dnia 9 grudnia 1897 
każdym razem o godzinie 10 przedpołudniem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registraturze 
sądowej. : 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Jan 
Kopczyński w Baligrodzie. j 

Wadyum wynosi 39 zł. 58 ct. a. w. 

Baligród, 21 sierpnia 1897. 


L. 10712 (8740 8—3) 
W sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 
zaliczkowego w Podhajcach przeciw Markowi 
Rudemu o 174 zł. 88 ct. odbędzie się w tu- 
tejszym Sądzie o godzinie 10 rano dnia 23 
listopada 1897 tylko za lub wyżej ceny sza- 
eunkowej, zaś dnia 23 grudnia 1897 także 
poniżej takowej przymusowa licytacya reaino- 
ści w Staremmieście położonej wykazami hipo- 
tocznemi l. 682 i 888 ks. gr. gminy katastr. 
Podhajete objęte i 

Uena szacunkowa orsz wywołania 300 
zł. i 250 zł. 

Wadyum 30 zł. i 25 zł. a 5 

Wyciąg hipoteczny, skt oszacowania 1 
protokół opisania przynależności przejrzeć mo- 
żna w tusądowej registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli hipote- 
cznych ustanowiony kurator dr. Maurycy 
Roth adwokat z Podhajee. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Podhsjce, 30 września 1897. 


L. 16327 (8057 3—3) 

„ 0. k. Sąd; obwodowy w Przemyślu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w sprawie 
egzekucyjnej Przemyskiej kasy zaliczkowej 
rzemieślników i rolników przeciw Józefowi 
Kroguleckiemu i Maryi z Nebeskich Krogu- 
leckiej, żonie Józefa o zapłacenie kwoty 
3000 zł. z pn. odbędzie się dnia 22 grudnia 
1897 i dnia 26 stycznia 1898 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem w biórze Nr. 
3 przymusowa sprzedaż realności pod lk. 76 w 
Przemyślu położonej, wyk. hip. 1. 473 objętej 
dłużników Józef» Kroguleekiego i Maryi z Na 
beskich Kroguleckiej żony Józefa po połowie 
własnej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 5366 
zł. 47 et. 

Wadyum zaś 100;, tejże. 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. dr. Błażowskiego w Przemyślu 
ze substytucyą adw. dr. Angermana. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
iwyciąg tabularny moćna przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Przemyśl, 21 września 1897. 


L. 14549 (8728 3—3) 
W e. k. Sądzie powiat. miej. deleg. w 
Rzeszowie odbędzie się celem zaspokojenia 
wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego i 
kredytowego w Strzyżowie w kwocis 325 zł. 
w dniu 25 listopada i 21 grudnia 1897 za- 
wsze © godz. 10 rano przyjnusowa rprzedaż 
realności lwh. 42 gm. Niechobrz. 
Cena wywołania wynosi 6405 zł. 
Wadyum 64 zł. 50 ct. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
dr. Segel, zastępca dr. Wachtel. 
Rzeszów, dnia 10 września 1897. 


adw. 


L. 6251 (8774 3—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 23 listopada 1897 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś w dniu 28 grudnia 
1897 nawet poniżej takowej licytacya 1,3 
części realności 1. 51 według wyk. hip. 302 
gm. kat. Bursztyn własnej na rzecz G. Nei- 
dlingera pto 73 zł. 

Cena wywołania 140 zł. 

Wadyum 14 zł. a. w. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
i dla wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem p. Franciszka Budzyńskiego. 

Bursztyn, 20 września 1897. 


L. 5725 (8798 3 - 8) 

C. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
podaja do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi e. k. uprz. gal. Zakładu kredytow. 
włość. w likwid. we Lwowie pto 15 rat po 
19 zł. 50 et. a. w. i 225 zł. 86 et. z pn. 
odbędzie się w dniu 24 listopada 1897 i dnia 
22 grudnia 1897 zawsze o 10 godzinie rano 
przymusowa sprzedaż realności dłużników 
wyk. hip. 1. 76, 443 i 448 księgi gruntowej 
gminy kat. Howiłów wielki obj is 

Cena wywołania wynosi 895 zł. a. w. 

Wadyum 89 zł. 50 et. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt oszacowania przejrzeć można w registra- 
turze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kopyczyńce, dnia 10 sierpnia 1897. 


L. 10610 (8782 3—3) 

W sprawie egzekucyjnej Ozyasza Hol- 
lander przeciw Nesi Glaser pto 79 zł. 77 et. 
odbędzie się w tutejszym Sądzie o godzinie 
10 rano dnia 25 listopada 1597 tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 23 grudnia 
1897 także poniżej takowej przymusowa licy- 
tacya połowy realności pod lk, 7 w Podhaj- 
cach położonej wykazem hipotecznym l. 458 
ks. gr. gminy katastralnej Podhajce objętej. 

Cena szacunkowa oraz wywołania 250 
4. a. w. 

Wadyum 25 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
protokół opisania przynależności przejrzeć mo- 
źna w tusąd. registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli hipote- 
cznych ustanowiony kurator dr. Maurycy 
Roth adwokat z Podhajec. 

C. k. Sąd powiatowy 

Podhajce, 30 września 1897. 


L. 8255 (8785 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie po- 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Hersza Bernsteina 300 zł. z pn. 
odbędzie się 26 listopada i 22 grudnia 1897 
każdym razem o godzinie 10 rano w tym 
Sądzie egzekucyjna publiczna sprzedaż całej 
realności lwh. 100, czterech dwunastych czę- 
ści realności lwh. 102, dalej 5|15 częci ciała 
lwh. 42 i połowy ciała Iwh. 101 ks. grunt. 
gminy kat. Kamionka objętej Wania Wołka 
własnych. 

Cena wywołania 1930 zł. 

Wadyum 10e/, ceny wywołania. © 
l Resztę warunków licytacyi, akt opisania 
1 oszacowania przejrzeć można w tusąd. re- 
gistraturze, 

Rymanów, 30 września 1837. 


L. 315 (8780 3—8) 
W celu zaspokojenia pretensyi Herscha 
Sehragi do 18 rat po 12 zł. a. w. z sn. od- 
będzie się w Sądzie tutejszym dnia 26 listo- 
pada i dnia 27 grudnia 1891 zawsze o go- 
dzinie 10 rano przymusowy publiczny prze- 
targ realności w Uszni położonej według whl. 
666 księgi grunt. gminy katastralnej Usznia 
dłużnika Berka Śchragi, realności objętej 
wykazem hipot. 1. 772 Uszera Lindera, Da 
wida Lindera i Samuela Lindera i realności 
objętej wykazem hipot. l. 1200 gminy Usznia 
Maryi Bakusiewicz i Adama Strzeleckiego 
własnych. 
. Poręczne wynesi 10%/, ceny wywołania 
to jest kwotę 64 zł. 80 et 
„ _ Bliższe warunki, akt ocenienia i wyciąg 
hipoteczny przejrzeć mo:na w tusądowem 
archiwum 


C. k. Sąd powiatowy. 
Olesko, dnia 5 sierpnia 1897, 


L. 1395 (8679 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytełności A- 
brahsma Hisslbecka w kwocie 8 zł. 88 et. 
w. a. odbędzie się w tutejszym Sądzie w 
dniach 15 grudnia 1897 i 19 stycznia 1898 
każdym razem o 10 rano publiczna licytacya 
realności pod Nr. 387 wyk. hip. 1. 316 gm. 
Nisko objętej Anny Jarosz własnej. 

Cena wywołania 73 zł, 

Wadyum 7 zł. 30 et. 

Resztę warunków lieytacyjnych w Sądzie 
można przejrzeć. 

Nisko, dnia 30 maja 1897. 


L: 24562 (8830) 
OGŁOSZENIE LICYTACYT. 

C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego w |Rzeszowie podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że celem zabezpieezenia prawa poboru podatku konsumeyjnego od mięsa i wina 
w niżej wymienionych okręgach dzierżawnych odbędzie się w dniu 16 listopada 1897 druga 
publiezna ustna łicytacya z dopuszczeniem otert pisemnych. 

Czas trwania dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1898, 1899 i 1900 lub też bez- 


warunkowo rok 1898 z milczącem przedłużeniem na dalsze 2 lata t. j. 1899 i 1900. 


Cena 


8 b> r 
S wywołania : 
OBIE E 2 rocznego e o: Uwaga 
dzierżawny Ę S czynszu odbędzie się 
A ro 


Klasa taryfy 


złr. 


W myśl $. 10 ust. z 15 
kwietnia 1894 dz. u. k. 
Nr. 33 obowiązanym jest 
każdy dzierżawca prawa 
poboru podatku konsume 
od wina i moszezu win- 
nego i owocowego pobie- 
rać dodatek krajowy w 
wysokości 80*/, rządowe- 
go podatku konsume. jak 
długo dodatek krajowy 
istnieć będzie i za prawo 
poboru tego dodatku kraj. 
uiszczać 800/, z czynszu 
dzierżawnego prawa pobo- 
ru podatku konsumeyjnego 


I | 1822 so w gmachu c. k. Dy- 
i —| rekcyi okręgu skar- 
3451 |36| bowego w Rzeszowie 
_| od godz. 8 do 2 po- 
150 |_| południu dnia 16 
listopada 1897 


Tarnobrzeg 


Błażowa 


80 150 


605 [60 


151 s 


Czudec 


Ropczyce 


Oferty zaopatrzone w wadyum wynoszące 10 pre. ceny wywołania wnosić należy na 
ręce e. k. Dyrektora okręgu skarbowego lub też zastępcy w godzinach urzędowych naj- 
później do do godz. 2 popołudniu dnia poprzedzającego termin licytacji. 

Spóźnione oferty nie będą uwzględnione. 

Bliższe warunki licytacyj i wykaz miejscowości należacych do tych okręgów dzier- 
żawnych przejrzeć można w godzinach urzędowych w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Rzeszowie i w odnośnych Nadzorach e. k. straży skarbowej. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego 
Rzeszów, dnia 39 października 1897. 


—L abs e R. peaga = m" E 
OBWIESZCZENIE LICYTACYI. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Krakowie rozpisuje III. publiczną lieytacyę 
w celu wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od wina, moszezu i zacieru 
winnego i moszezu owocowego w okręgu poborowym Bochnia i od mięsa w okręgach po- 
borowych Bochnia i Podgórze a to albo bezwarunkowo na trzy lata 1898, 1899 i 1900, 
albo też na jeden rok 1898 z milezącem przedłużeniem na dalsze dwa lata 1899 i 1900. 

Oferty pisemne, zaopatrzone w wadyum w wysokości 10%/, ceny wywołania mogą być 
wnoszone jedynie do rąk Naczelnika c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Krakowie i to 
tylko do godziny 1 po południu 16 listopada 1897, 

Warunki lieytacyjne, jakoteż wykaz miejscowości należących do niżej poszezególnionych 
okręgów poborowych można pzocadnać w biórze e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Kra- 
kowie, tudzież w e. k. Nadzorach straży skarbowej w Krakowie (miasto), w Krakowie 
(okręg), w Bochni, Trzebini, Wieliczee, Krzeszowicach i Chrzanowie. 

 Kwity kasowe opiewające na wadyum licytacyjne lub kaucye, dotyczące dzierżaw 
jeszcze nieukończonych jakoteż książeczki wkładkowe Kas Oszezędności bezwarunkowo jako 
wadya licytacyjne nie będą przyjmowane. Również nie będą uwzględnione oferty pisemre 
bez wadyum, jako też takie, w których oferent odwołuje się na wadyum dołączone do po- 
przedniej oferty lub na wadyum złożone przy ustnej lieytacyi. 

Zarazem nadmienia się, że w myśl ustawy krajowej z 20 marca 1891 obowiązanym 
jest każdy dzierżawca prawa poboru podatku spożywczego od wina na żądanie Wydziału 
krajowego pobierać od stron dodatek krajowy do podatku spożywczego od wina, moszczu 
i zacieru winnego, tudzież nmaoszezu owocowego w wysokości 30%/,, jak długo ten dodatek 
istnieć będzie ma tytułem tego dodatku uiszczać 300/, czynszu dzierżawnego, ugodzonego 
za dzierżawę prawa poboru samego podatku rządowego. Zmiana zaś tego dodatku wywierać 
będzie ten sam skutek, co zmiana taryfy podatku spożywczego. 


Wadyum 
Przedmiot | wywołania |licytacyj- 


Czas trwania 
dzierżawy 


Ustna licytacya 
odbędzie się 


1] Bochnia z mięsa | 8550 |—] 855 
R —] 
d g 
2] Bochnia |Ę| wina 777 |-| 78 
A a 
B| Podgórze [Z| mięsa | 34177 |18]8418 
e" 


W dmu 17 hstopada 
1897 od godz. 9 rano 
do 1 po południu w 
kancelaryi c. k. Dy- 
rekcyi okręgu skar- 
bowego w Krakowie 
I. piętro drzwi Nr 6 
Biuro e. k. Nadkomi 
sarza skarbu Juliusza 
Draka. 


Bezwarunkowo 
trzy lata 1898, 
1899 i 1900 lub 
też jeden rok 1898 
z milezącem prze- 
ałużeniem na dal- 
sze dwa lata 1899 
i 1900 


, C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Kraków, dnia 28 psździernika 1897. 


L. 8558 (8777 3—3) 
Zawiadzmia się, że na zaspokojenie wie- 
rzytelności Emilii Boreckiej i tow. w kwocie 
15 zł. z pn. odbędzie się w Sądzie tutejszym 
dnia 16 listopada i 20 grudnia 1897 o godz. 
10 rano sprzedaż 3|4 części realności wyk. 
hip. 1. 715 gminy Jaworów objętej, nieobję- 
tej masy spadkowej Maryi Dahura własnej. 

Cenę wywołania wynosi kwota 457 zł. 
50 et. w. a. 

Wadyum 50 zł. 

Warunki licytacyjne, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny w registraturze przeglądnąć 
można. i 

C. k. Sąd powiatowy. 

Jaworów, dnia 9 września 1897. 


L. 17419 (8792 2—2) 
Ustanowiona obecnie w Przemyślu przy 
ulicy Serbańskiej pod lk. 25 trafika tytonio- 
wa będzie obsadzoną w drodze publicznej 
konkureneyi. Trafikę tę wykonywać wolno 
tylko w dotychezasowem miejscu lub w do- 
mach w najbliższem otoczeniu położonych. 
„Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 stycznia 1896 do 31 
rudnia 1896 materyału tytoniowego w war- 
tości 12.795 zł. 96 et. wynosił 1.265 zł 98 ct. 
Skarb nie ręczy na przyszłość za do- 


chód odpowiadający tym ogłoszonym datom. 


Wadyum, które ma być złożone wyncsi 
127 zł. 

Oferty mają być wystawione na prze- 
pisanym druku i wniesione opieczętowane 
najdalej do dnia 18 listopada 1897 do go- 
dziny 12 w południe u Naczelnika e. k. Dy- 
rekcyi okręgu „skarbowego w Przemyślu. 

Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia trafiki bez połączenia z inu=m 
przedsiębiorstwem, nie będą uwzględnione. 

Przemyśl, 21 października 1897. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 


L. 350 (8316 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel. 
rozpisuje w celu zaspokojenia pretensyi w 
kwocie 52 zł. 10 et. z pn. na rzecz Towa- 
rzystwa dobroczynności w Kamionce str. pu- 
bliczną sprzedaż realności wykazem hipote- 
cznym 48 gm. kat. Zubowmost cbjętej do 
Mikołaja Greniucha należącej na dzień 4 li- 
stopada i 2 grudnia 1897 każdym razem o 
godz. 10 przed południem w sali rozpraw tut. 
Sądu biuro 10. 

Cena wywołania 1163 zł. 

Wadyum 116 zł. 30 et. w. a. 

Na pierwszym terminie realność ta sprze- 
daną zostanie tylko za lub wyżej ceny wy- 
wołania, na drugim zaś terminie nawet po- 
niżej takowej. 


Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tus. registraturze. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, 15 września 1897. 


L. 11799 (8821 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie c- 
głasza, ża w celu zaspokojenia wierzytelności 
Nykołaja Strilezuka w kwocie 187 zł. 51 et. 
w. a. z pn. odbędzie się dnia 17 listopada 
1897 i dnia 22 grudnia 1897 o godzinie 10 
rano w sądowem zabndowaniu przymusowa 
sprzedaż realnością dłużników Michała Stril- 
czuka, Iwana i Petra Strilezuka Iwana po po- 
łowie własnej wyk. hip. 460 gm. kat. Roż- 
nowa objętej pod lk. 231 położonej, która 
przy drugim terminie i niżej ceny szacunko- 
wej 866 zł. 50 ct. w. a. sprzedaną zostanie. 
Zakład wynosi 86 zł. 65 et. w. a. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Iwan Myekan z Rożnowa. 
Zabłotów, 4 października 1897. 


L. 19029 (8837 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. S. II. 
we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia na 
rzecz Walentego Wesołowskiego sumy 40 zł. 
w. a. Z pn. lieytacyę realności Reginy Jó- 
zefek własnej wyk. hip. 202 gminy Kleparów 
objętej na dzień 26 listopada 1897 i na dzień 
31 grudnia 1897 zawsze o godzinie 10 rano 
w biurze 8. 

Cena wywołania 412 zł. 50 ct. w. a. 

Wadyum 41 zł. 25 et. w. a. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania przy- 
należności, ecenienia, tudzież wyciąg hipot , 
przejrzeć można w tusądowej registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Bodek. 

Lwów, 15 września 1897. 


L. 2117 (8818 1—3) 
„0. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
rozpisuje w sprawie egzekucyjnej Galic. Za- 
kładu kredytowego ziemskiego we Lwowie 
przeciwko spadkobiercom ś. p. Franciszka 
Włosińskiego pto 5 rat po 10 zł. a. w z pn. 
Wiatowi licytacyę realności lwh. 20 gm. kat. 
ce objętej Franciszka Włosińskiego własnej. 
Licytacya odbędzie się w tut. Sądzie 
w dwóch terminach a mianowicie dnia 27 
listopada 1897 i dnia 30 grudnia 1897 ka 
żdym razem o godz. 9 rano. 

Cena wywołania 600 zł. 

Wadjum 60 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli p. 
adw. dr. Góra z substytucyą p. Grodyńskiego 
e. k. notaryusza w Niepołomicach. 

Niepołomice, 30 czerwca 1897. 


L 10165 (8819 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 
podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Towarzystwa zaliezkowego w 
Rymanowie 165 zł z pn. dnia 26 listopada i 
22 grudnia 1897 każdym razem o godzinie 
10 rano w tym sądzie egzekucyjna sprzedaż 
następujących nieruchomości całe ciało lwh. 
256 10/90 ciała lwh. 173 i 1/8 części ciała 
lwh. 257 ks. gr. gm. kat. Sieniawa, tudzież 
ciała lwh. 205 i połowa ciała lwh. 207 ks. 
gr. gm. kat. Posada dolna cbjętej spadko- 
bierców Mechla Tobiasa własnej. 

Cena wywołania pierwszych trzech nie- 
ruchomości łącznie 854 zł., a dwóch dalszych 
łącznie 55 zł, a wadyum 10 pre. ceny wy- 
wołania. 

, Resztę warunków licytacyi, akt oszaco- 
wania 1 opisania przejrzeć można w tusąd. 
registraturze. 

Rymanów, 15 października 1897. 


L. 18097 (8844 1- -3) 

C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności Pawła Dulowskie- 
go do Maryanny Zającowej, Wojciecha, An- 
toniego, Józefa Barlosików i spól. w kwocie 
200 zł. z pn. odbędzie się w tut. sądzie w 
dniach 18 listopada i 28 grudnia 189% o go- 
dzinie 9 rano egzekucyjna licytacya realności 
pod lwh. 184 w Młoszowy położonej dłużni- 
ków własnej, 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze tut. sądu. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli i 
wierzycieli masy spadkowej ś. p. Antoniego 
Strzemeckiego adw. dr. Zygmunt Keppler z 
substytucyą adw. dr. Józefa Kremera. 

Chrzanów dnia 24 września 1897. 


L. 4958 (8848 1—3) 

W celu zaspokojenia pretensyi Towa- 
rzystwa zaliczkowego w QOlesku w kwocie 
100 koron z pn. odbędzie się w Sądzie tut. 
dnia 26 listopada i dnia 27 grudnia 1897 
zawsze 0 godz.j 10 rano przymusowy publi- 
czny przetarg realności w Juśkowicach poło- 
żonej według whl. 745 ks. gr. gm. kat. Ju- 
skowice połowy realności objętej wyk. hip. 
l. 66 i 2/8 części realności objętej wyk. hip. 
1. 67 gm. Juśkowiee Jana Wardyby syna Ja- 
na własnych. 


a) 


„doi 
Poręczne wynosi 10°/, ceny wy" c 
t. j. kwotę 11 zł. 45 ct. e. 

Bliższe warunki, akt ocenienia 
hipoteczny przejrzeć można w 
archiwum. ow. mO r 

C. k Są owjatow;5 97. 

Olesko, dnia 10 października 16 | 
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L. 12158 (80 piej © 
C. k. Sąd powiatowy W Tys d 
głasza, że celem zaspokojenia ai yer 
z pn. odbędzie się na rzecz Salā osiadło" 
kussohna w tut. sądzie sprzedaż Tobie 
whl. 401 gm. Tyśmienica objęte 4; Pod 
masy spadkowej; nieobjętej Saweg patop® 
skich Koroluk własnej w dniu p00 
1897 i 28 grudnia 1897 każdym 
godz. 10 rano. 
Wadyum wynosi 15 zł. 
Wyciąg hipoteczny, akt 8% 
resztę wnrunków można w tus. Fe 
przejrzeć lub odpisać. «.„ 1897 
Tyśmienica, 37 października 
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L. 60266 
Ogłoszenie konkursu. » 
Celem nadania stypendyum 
ś. p.;.Dr. Adama Morawskiego; 
60 zł. w. a. ogłasza się niniejsze” ogb 
Stypendyum to przeznaczow, 
ubogich uczniów szkół ludowych A 
najmniej pierwszą klasę z postęp gym 
dobrym ukońckyli; pada wije 
nak pobierać może stypendysta 
AR nauk w szkołach publicznych, 5% 
Kannydaci winni wnieść PO działu "s 
na ręce Dyrekcyi szkolnej, do "3 p.) 
jowego najpóźniej do 15 listopada r UDO ig 
łączyć metrykę chrztn, świsdect je 
należycie zatwierdzone, tudzież 08 
dectwo szkolne. : 
Z Wydziału krajowegO iel 
Królestwa Galicji i Lodomeryi * 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 6 pzździerm 
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L. 88961 


kaucyą w kwocie 200 zł. kó 
Pla rocznych 150 zł, JA p 
ryjny 40 zł. i wynagrodzenie 
dziennego posłańca pieszego do 
napowrót, s 
Podania należy wnieść naj 
listopada br. do ck. Dyrekcgi 
grafów we Lwowie. „La 1897 
Lwów dnia 26 październikś 


j7 
L. 88930 (8853 
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KONKURS. sf 
Na posadę ekspedyentów , OW” 
rzędzie pocztowym w Zgłobieniu oriei? „gd 
rzeszowskim i w Komarówce W JĄ j kB 
czackim za kontraktem służbowy: 
po 200 zł. j jaca rot 
Pobory dla Zgłobienia : ŁO g Í gi” 
150 zł., ryczałt kaneelaryjny ego 0 
grodzenie 240 zł. na codzien? l 
pieszego do Rzeszowa i napow” nych 1 g” 
dla Komarówki: płaca r007 pagi0 
ryczałt kancelaryjny 40 zł. 1 g 
400 zł. za jazdy psłańcze 3 rA% pol 
pieszego 2 razy dziennie do St34 gol: 
żnej tam i na powrót. k jer PS do? 
Podania należy wnieść 0 Fpi”) tele” 
później do 15, zaś o następną z poeti i 
listopada b. r. do e. k. Dyrekcj 
grafów we Lwowie. nika 
Lwów dnia 26 październi 
` — ga 15 
L. 1548 pkeit ' posi” 
Dwóch dyetaryuszów 2 849 j pi r 
nem pismem w języku polskie „y W | 
znajdzie zaraz pomieszczenie H aW- 40 df 
sądzie z dzienną płscą po 
Zgłoszenia ustne lub 
rekcyi kaneelaryi. 
Sanok dni» 3 listopada 
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L. 1219 6% 
: . tr" 
Wydział powiatowy Jus 
rozpisuje konkurs na posad? zw 
ra z płacą roczną 909 jone b 
kosztów podróży z uchwż 
tem rubryki. się 
Ubiegający wykazać j j świ 
znajomością rachunków | kontro 
mością pełnienia obowiąz 
majątkiem gmin. - p? 
2 Bożą GG jest ogna eyi wy 
wy z rachunkowości | fi graj? p 
Wydziale powiatowym M" ag lis0 
Termin zgłoszęnia 
1897. 
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Upadłości 
oa, Upadłości. 
Po (8769 2—3) 
die Erófn - k. Kreisgericht in Tarnopol hat 
mmte wy E es (onczrses iiber das ge- 
über dag Mer befindliche bewegliche und 
Copkurs.0 In den Ländern, für welche die 
Bilt, gele rdnung vom 25 Dezember 1868 
Protokolla aÀ unbewegliche Vermögen des 
liget, R aufmanns Dawid Flixk bewil- 
R, enic ; erra k. k. Landesgerichtsrath 
k Ró Concurs Qomissir und den 
Mstyęilie, Sadwokaten dr. Zarzycki zum 
à Die Gi: asseverwalter bestellt. 

er àubiger werden aufgefordert, in 


k 


pS-Comigcz November 1897 vor dem Con- 
Btibring sir angeordneten Tagfahrt unter 
a prücho g; er zur Bescheinigung ihrer 
igun ienlichen Belege über die Be- 


uber gię ina einstweilen bestellten oder 
ję, tere Anung ejnes anderen Massaver- 
n N A Stellvertreters desselben 
Gline. 2u erstatten und die Wahl 

Be werde Ausschusses vorzunebmeD 
Ben die A. alle diejenigen, welche 

= Ansor ep schaftliche Concurs-Masse 
wo > als Uoneurs-Glaubiger er- 

» 86lbst w aufgefordert, ihre Forderun- 
189g Ig A ein Rechtsstreit darüber 
iw bei dies sollte, bis zum 10 Jäuner 
der da ów . k. Kreisgerichte oder 
in gy PAeurs- (qq (O missr nach Vorsehrift 
żar ŚTEG|ben 3 nung zur Vermeidung der 
den Anmelgy, 5 4T0hten Rechtsnachtheile 


angeordneten Liquidirungs- 
U br Sn ; 
bringen, 'quidirung zur Rangbestimmung 


gomejgętę, l diese 


rTaofi s Í 
dureh u laubi agfahrt erscheinenden an 


ubigern steht das Recht zu, 
itg]. ™ sei an die Stelle des Masse- 
bią & Eder Ai Nes „Stellvertreters und der 
ihr dahin BA S Glaubiger- Ausschusses, die 
"8 Vertrap, mte Waren andere Personen 
als yie oas endgiltig zu berufen. 
èrg ciek idirangstagfahrt wird zugleich 
Br Die giagfubrt bestim mt. 
dag © des reren Verófteniichungen im 
fol Amtspl Curs-verfahrens werden durch 
Ben, att dor Lemberger Zeitung er- 


Tar 
nopol, am 24 October 1897. 
"087g 
emj 
Wg 58 Ah Ansuchen des Juda Strier 
da mer poa $ K. O. über das sämmtliche 
8 in befind! 


a R Lind 
ka eit hat tember 1868 Nr. 1 R G B Gil- 


Zum y hajce eróffaet. 
wai Ksriehę  ReUrskomissär wird der k. k. 
R TORA Podhajce und zum einst- 
avli waj Massenverwaltor Hr. Adw. 
tige pi Glaubigj, Podhsjce bestellt. 
Ben | Tdert za das Kr.dateurs werden 
den 1Ę SWeiseng orlage der ihre Forderun- 
Ags po; 0Vem en Dokumente bei der auf 
hiem ttin k e 1897 um 3 Uhr Nachunit- 
Wega anberg , Bezirksgerichte in Podbajce 
Benya Bestie en Tagfahrt ihre Anträge 
eim, Malter, Ung des einstweiligen Mas- 
A > estellung eines anderen 
ny eters 3 zugleich die Wabl des 
men. ^O des Giaubigeraueschusses 
Sse „at ej 
Als Glan; orderung an die Concurs- 
i .JIGEr stellen will, hat dieselbe 
dem R diesem teit daribar anhiagig 
seh k, Bezirk « k. Kreisgorichte oder bel 
ga Sgerichte in Podhajce nach 
r igien chę akursordnung unter den 
z 1 Zur Slvigen bis zum 10 Dezem- 
derg Ut Li udi eeldang zubringen. 
ea wird g ung und Vorrechtsaustragung 
s m Podho Efahrt beim k. k. Bezirks- 
DA 9 Uhr ace auf dən 22 Dezember 
Ben ię Gläabi ormittsgu anberaumt. 
karę, Meldet n eera welsho ihre Ferderun- 
M tver fabr „AR das Recht zu, bei letz- 
p elig TWaltors 8 „dle Stelle dus bisherigen 
8, _ der g ones Stellvertreters und der 
zy Din res dubigerausschnsses andere 
lą AM 15 p tauens zu Wählen. Der 
de Di ichororsuch, p m E zugleich 
el = mint. 
em averte Kuudmachungen im Zuge 
berger 7 aid im Amtsblatte 
an erfolgen. 
4 ktober 1897. 
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stay Że wel S WIESZCZENIE 
Penge ticows su Da obecny stan zarazy py- 
f Gii ktos, 4 Galieyi c. k. Namiestnietwo 
i i 18 *we rozporządzenie, z 18 
gi czeni - 164, 243, ogłoszone tute- 
04, Zarządzie z 29 października bar 
A sai ° rozporządzeniem z 27 
Hir.: co następuje : 


rl 


Przywóz do Czech odżuwaczy i świń, 
wzbroniopym jest od 3 listopada b. r. po- 
cząwszy, z naslępujących zarazą pyskową i 
racicową nawiedzonych 33 politycznych po- 
wiatów Galicyi, s mianowicie: Borszezów, 
Brody, Brzeżany, Buczacz, Cieszanów, 
Czortków, Dobromii, Dolina, Droho- 
bycz, Gorlice, Gródek, Grybów, Jaro- 
sław, Jasło, Jaworów, Kałusz, Kolbu- 
szowa, Łańcut, Lisko, Lwów, Mościska, 
Nisto, Podhajce, Przemyśl, Rawa ruska, 
Rudki, Sanok, Skałat, Sokal, Tarnopol, 
Turka, Zaleszczyki i Żółkiew. 

Natomiast przywóz odrżuwaczy i świń, 
z miejscowości wolnych od zarazy innych po- 
wiatów Gralicyi, dozwolony jest wyłącznie 
tylko na rzeź, do następujących miast cze- 
skich : Asch, Aussig, Bilin, Bodenbach, 
Böhm- Brod, Böhm- Leipa, Braunau, 
Brüx, Budweis, Caslau, Chrudim, 
Deutschbrod , Dux, Eger, Falkenau, 
Franzensbad, Friedland, Gablonz, Gras- 
litz, Haida, Hohenelbe, Hohenmauth, 
Holitz, Gumpoletz, Jaromrer, Jicin, Jo- 
achimsthal, Josefstadt, Jungbunzlau, 
Kaaden, Karlsbad, Kolin, Komotau Kö- 
niginhof, Kuttenberg, Laun, Leitmeritz, 
Marienbad, Melnik, Mühlhausen, Nachod, 
Neubydzov, Neustadt ad M., Niemes, 
Pardubitz, Pilzno, Pisek, Podebrad, 
Raudnitz, Rumburg. Saaz, Schlan. Sehlu- 
keaanu, Semil. Starkenbach, Strakonitz, 
Tannwaid, Teplitz, Tetschen, Trante- 
mau, Turnau, Warndorf, Weipert, Pra- 
ga-Hoieszowice z miejsco ościawi Prag- 
skiego rejonu policyjnego i Reichenberg. 

Zwierzęta rzeźne wprowadzone z Galieyi 
do wyżej wymienionych miejscowości nie 
mogą być w stanie żywym dzlej wywiezione 

Ce'em umożliwienia należytego zaopa- 
trzenia większych miast Czech w potrzebne 
bydło rzeźne zakupowane na targu bydlęcym, 
w Pradza Holeszowicach (Prag- Holeschowitz!, 
ce k. Namiestnietwo czeskie pod względem 
wywozu bydła galicyjskiego z tego targu pg- 
stanowiło eo następuje : 

Sprzedaż bydła przywiezionego do Ho- 
leszowie z wolnych od zarazy powiatów Ga- 
licyi a nestępnie po stwierdzeniu zupełnie 
niepodejrzanego? stanu zdrowia ustawionego 
w odda'onych i umyślnie na to przeznaczo- 
nych stajniach może się odbywać tyłko 
w poniedziałki na osobnej targowicy 
w celu natychmiastowej rzezi w policyjnym 
rejonie Pragi względnie odwiezienia koleją 
do miss; wyżej wymienionych. 

Swinie, które przy wyładowaniu okażą 
się zdrowymi, mają być przewiezione na wo- 
zach o zeprzzgach końskich wprost do rzeźni, 
względnie do stajen odnośnych rzeźników 
w miejsen przezuaczenia i wybite najpóźniej 
w ciągu 6 dni. ć 

Jeżeli wprowadzone świnie okażą «lę 
przy wyśadowaniu dotkniętymi zarazą pysko- 
wo-racicową inb pomoren świń, natenczas 
muszą być wybite w ciągn 48 godzin. 

Świnie, u których przy wyładowaniu na 
dworcach towarzystwa kolei? państwowej 
(Staats-Eisenbahn-Gesellsehafti i kolei Cesa- 
rzą Franciszka Józefa (Kaiser Franz Josefs 
bahn) w Pradze jako też na dworcu w Bmi- 
chowie (Smichower Bahnhof) szwierdzoną 
będzie zaraza, mają być przewiezione w tym 
samym wagonie do rzeźni w Holeszowieach 
celem wybicia ich w terminie wyżej ozna- 
czony m. 

Przekroczenia niniejszego rczperządzenia, 
karana będa według ustawy z dnia 24 maja 
1883 (Dz. u. p. i:r. 51). 

Transporty świń wprowadzone do Czech 
wbrew miniejszemu zakazowi, będą nadto 
zwracane do starył nadawczych. 

Co się podaje do powszechnej wiad« mości. 

Z e. k. Namiestnici wa. 

Lwów, dnia 3 listopada 1897. 


L. 94.3264 
OBWIESZCZENIE. 

Ze względu na obecny stan zarazy py- 
ska i racie w krajn i celem zapobieżenia 
dalszemu jej +zerzenin się eraz w celu ry- 
chłego jej stłnmienia e. k. Namiestnictwo na 
podstawie $$. 5, 20, z6 ogólnej ustawy 0 
chorobach stadnych z dnia 29 lutego 1880 
(Dziennik ust p. Nr. 350) i odnośnych po- 
stanowień rozporządzenia wykonawczego Z 
dnia 12 kwietnia 1880 (Dz. u. p. Nr. 36) 
w:ględnie z dnia 8 grudnia 1856 (Dz. u. p. 
Nr. 172) znosząc równocześnie swe rozporzą- 
dzenie z dnia il października 1897 |. 87501, 
zarządza co następuje : 

Całe powiaty polityezne: 
Borszczowski, Cieszanowski, Jawerow- 
ski, Liski Rudecki, Sokalski i Turezań- 
ski, jako też okręgi sądowe: Bocheń- 
ski (pow. polit. Boebnia), Dobromilski (pow. 
polityczny Dobromil), Buklański (pow. pol. 
Krosno), Grorlieki (pow. pol. Gorlice), Gry- 
bowski (pow. pol. Grybów), Jurosławski 
(pow. pel Jarosław), Mosty wielkie (pów. 
pol. Żółkiew), Przemyski (pow. pol Prze- 
myśl), Rozwadowski (pow. pol. Tarcobrzeg), 
Sieniawski (pow. pol. Jarosław), Sokołow- 
ski (pow. pol. Kolbuszowa), Staromiejski 
(pow. pol S'are miasto), Szezerzecki (pow. 
pol. Lwów), Tarnopolski (pow. pol. Tarno- 
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uznaje się za zapowietrzone i zamknięte dla 
wprowadzania i wyprowadzania żywych zwie- 
rząt racieowych (bydła rogatego, owiec, kóz 
i świń), hez różnicy wieku. 

W tych obszarech zamkniętych wzbro- 
nionem jest: 

1. Oibywanie targów oraz wystaw na 
zwier”eta racirowe. 

2 dudowanie i wyładowywanie tyeh 
zwierzat na stacyarh kolsjowych leżących w 
zamkniętym okręgu. 

Przewóz zwierząt racicowych przez zam- 
knięte obszary dozwolony jest wyłącznie ko- 
leją i to bez przeładowania. 

Obrót wewnętrzny w obszarach zam- 
kniętych dozwolony jest o tyle, o ile wła- 
ściwe Starostwa z powodu wybuchu zarazy 
pyska i racie w pewnyek: miejscowoś iach, 
nia wydały specyalpych zarządzeń ograni- 
czających. i 

Starostwa upoważnione są udzielać w 
wypadkach uwzględnienia godnych pozwoleń 
na przywóz zwierząt racieowych celem apro- 
wizacyi większych miejse «onsumcyjnych re- 
jonu zamkniętego z przeznaczeniem na pra- 
tychmiastową rzeź przy zachowaniu przepi- 
sów ogólnych o ruchu tych zwierząt i przy 
zarządzenia właściwych środków ostrożności. 

Przekroczenia niniejszego rozporządzenia, 
które wchodzi w wykonanie dnia następnego 
po ogłoszeniu w urzędowej „Gazecie Lwow- 
skiej“, będą karane według $5 45 ustawy z 
dnia 24 m:ja 1882 (Dz. v. p. Nr. 51). 

Co się pod»je do powszechnej wiadomości. 

Z e. k. Namiesinictwa. 

Lwów, dnia 3 listopada 1897, 


L. 8667 (8168 3—3) 

C. k. Sąd cbwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Wilhelma Zauderera, że Ksawery Ko- 
łodziejski wniósł przeciw niemu w dniu 5 
października 1897 do l. 8667 pozew o wy- 
kreślenie z karty ciężarów dóbr tab. Ochot- 
nica i Ochotnica Adwokacya whl. 760 i 761 
objętych intabulowanego na rzecz jego obo- 
wiazku, Augusta Tetmayera i Tekli Siemko- 
wej oddania rau wszystkich gruntów crnych 
i ogrodów w Ochotnicy, ewentualnie zapłatę 
sumy 500 zł., że w skutek tej skargi wyzna- 
czono do rozprawy szmarycznej termin na dzień 
25 listopada 1897 godzinę 10 rano w sali roz- 
praw tutejszego sądu a dla pozwan=go usta- 
nówiono kuratora w osobie aiw. dr. Barba- 
ckiego z substytucyą adw. dr. Gałkiewicza w 
Nowym Sączu zamieszkałych. 

Wzywamy przeto Wilhelma Zauderera, 
aby potrzebnych irformaeyi kuratsrowi swo- 
wu ndzielił ewcntualnie inzego pełnomocnika 
s bie ustanowił, w przeciwnym bowiem ra- 
zie skutki zaniedbania teg» sam sobie przy- 
pisze 


Nowy Sącz, 16 października 1897. 


L. 7185 ~ (8814 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Grybowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytn 
bym tra Kapelanowicza, że przeciw niemu 
wniósł fundusz cerkiewny w Binczarowy skar- 
ge z dnia 26 sierpnia 1897. |. 7185. o 28- 
plate kwoty 50 zł, w. a. zpn. i że termin do 
rozprawy ua dzień 25. listopada 1897. wy- 
Z0A€20D0. 

Pozwany Dymitr Kapelanowicz ma usta- 
nowionemu dlań kuratorowi Sylwestrowi Hal- 
kowiezowi z Binczarowy udzielić środków o- 
brony lub zamianoweć innego pełnomocnika 
inacz*j z zaniedbania tego wynfkłe skutki 
przypisze sobie. 

Grybów 20 psździernika 1897. 


L. 11287 2008 (8812 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach uwia- 
damia} niewiadome z miejsca pobytu Gittlę 
Balaban, Syr.ncę Balaban i Gittlę Balaban 
spadkobierczynię Abr:hama Balabana że Jüt- 
te Userne Halpern wniosia przeciw nim I 
innym esobom pod doiem 31 Maja 1892 1. 
8607 pozew do ustnej rozprawy o własność 
realności objętej whl. 1046 księgi gr. gminy 
Brody i że dla nich kuratorem adta Dr. Ber- 
nards. Grossa w Brodach ustauowiono, wreszcie 
że do rozprawy w tym sporze termin na 
dzień 8 listopada 1897 godz. 9 rano w Są- 
dzie tut. wyznaczono. : 

Wzywa się zatem Gritlę Balaban Sprin- 
cę Balaban i Gittle Balaban (spadkob. Abra- 
həmə), sby ustanowionemu kuratorowi moż- 
bwych środków obrony udzieliły lub sądowi 
innego pełnomocnika wskazały, gdyż inaczej 
sprawa z kuratorem przeprowadzoną będzie. 

C. k. Sąd powiatowy 
Brody 4 psździernika 1897. 


L. 23591 (8773 2—3) 

C k Sąd pow. miej. del. w Tarnowie 
zawiadamia z miejsea pobytu nieznaną w 
Ameryce rzekomo pozostającą Annę Lis 2 
ŽZukowie nowych, że w skutek pozwu Agaty 
z Lisów Wilkowej przeciw niej i innym «0 
zniesienig współwłasnuści realności lwh. 465 
gm. Zukowiee nowa objętej pod dniem 18 
mala 1597 1. 15478 wniesionego, wyznaczono 
termin do rozprawy ustnej na dzień 6 gru- 
dnia 1897 i odnośną rezelucyę kuraterowi 
dla niej w osobie adw dr. Malawskiego usta- 


pol) i Uhnowski (pow. pol Rawa ruska) ;! nowionego doręczono, wzywając ją, aby in- 


foermacyi kuratorowi udzieliła lub innego 
pełnomocnika dla siebie obrała, gdyż w in- 
nym razie szkodliwe skutki swego zaniedba- 
nia sobie samej przypisze. 

Tsrnów, dnia 31 lipca 1897. 


L 4749 (8511 3—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z życia 
i miejsca pobytu Fecia (Teodora) Słotę, że 
w sporze sumarycznym Wanis Tryszczyły 
przeciw niema pto 120 zł. z pn. Antoni Źurek 
z Muszyny dla niego ustanowionym został 
kuratorem i że temuż pozew z dnia 10 lipca 
1897 1. 4749 doręczony został. 

Rzeczą jest Fecia Słoty, udzielić kura- 
torowi informacyi do sporu lub innego peł- 
nomocnika ustanowić, inaczej sam sobie przy- 
pisze skutki zaniedbania. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Muszyna, dnia 11 lipca 1897. 


L. 15548 (8510 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w  Mościskach 
ogłasza, że 21 grudnia 1891 zmarł w Mo- 
sciskach Mendel Eisen bez rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Ponieważ sądowi niewiadomo czy i które 
csoby mają prawo do spadku jego, przeto 
wzywa wszystkich, którzyby zamierzali z ja- 
kiegobądź tytułu prawnego rościć sobie prawo 
do spadku, by w przeciągu jednego roku od 
dnia niżej wyrażonego licząc, zgłosili się 
z prawami swemi do tego sądu i wykazując 
swe prawa dziedziczemia, wnieśli oświadczenie 
się dziedzicem, w przeciwnym bowiem razie 
spadek dla którego tytoczasem adwokat kr.- 
jowy dr. Borecki kuratorem ustanowiony został, 
vrzeprowadzony będzie z tymi i tym przy- 
znany, którzy wykażą się dziedzicami i oświad- 
czą się do spadku, część zaś spadku nieprzy- 
jęta, lub jezeliby się nikt nie oświadczył, cały 
spadek zostanie Skarbowi Państwa jako bez- 
dziedziczny przyznanym. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mościska, 1 kwietnia 1894. 

L. 20590 (8502 3—3) 

Stanisławowski e. k. Sąd obwodowy jako 
handlowy zawiadamia z miejsca pobytu nie- 
wiadomego Borucha Brechera, że na preśbę 
Paula Salamona wydano przeciw niemu dnia 
7 sierpnia 1897 nakaz zapłaty sumy wekslowej 
400 marek z pn. i doręczono takowy ustano- 
wionemu dla niego kuratorowi tutejszemu 
adwokatowi Komarnicsiemu z zastępstwem 
tutejszego adwokata dr. Mandyczewskiego z 
wezwaniem, aby w czasie należ tym udzielił 
ustarrowionemu kuratorowi potrzebną do za- 
rzutów informacyę, lub innego zastępcę sobie 
obrał i takowego sądowi wymienił, inaczej 
bowiem skutai prawne z jego zaniedbania 
wynikłe, sam sobie przypisze., 

Stanisławów, 18 września 1897. 

L 59041 (8463 3—8) 

O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie na prośbę Zofii Donicht w dniu 1% 
września 1897 do |. 59041 wniesioną, wdra- 
żając w mysl art 73 ust. weksl. postępowa- 
nis amortyzacyjne wzywa posiadacza rzeko- 
%0 zaginionego wekslu z daty Lwów, 1 lu- 
t*go 1882 na 1490 zł. wa. opiewającego, ze 
strony Zofii Donicht wystawionego, przez 
Antoniego Kohmanna i Annę Kohmann ak- 
ceptowanego, na zlecenie wystawicielki we 
Lwowie płatnego pod dniem 8 listopada 1583 
do l. 49055 przez nią przeciw współakcep. 
tantowi Antoniemu Kohmannowi zaskarze- 
nego, ażeby w przeciągu dni 46 licząc od 
dnia ostatniego ogłoszenia tego edyktu w u- 
rzędowej części „Gazety Lwowskiej“ weksel 
ten Sądowi tut. tem pewniej przedłożył, 
względnie swe prawa do tegoż wykazał, ile 
ża po bezskutecznym upływia tego terminu, 
weksel ten na ponewicne żądanie proszącej 
za umorzony uznany zostanie. 

Lwów, dnia 25 września 1897. 


L. 76161 (8685 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. dla 
miasta Lwowa i tegoż przedmieść w sprawach 
cywilnych oznajmia niewiadomemu właścicie- 
kwi 4 procent. obl. prem. bip. banku węg. 
l 1218 Nr. 62 a 100 zł. i 5 proc. obligacyi 
banku kraj. gal. Ser. 13 Nr. 0070 na 500 zł.. 
że przeciw niemu przez adw. dr. Zygmunta 
Lisiewicza pozew o zapłacenie kwoty 50 zł., 
wniesicnym z stał. 

Gdy imię i nazw sko i miejsce pobytu 
poz”anego nie jest wiadomem, ustanawia się 
dla niego kuratorem ad actum dr. Leszka 
Mzjewskiego a tegoż zastępcą adw. dr. Ross- 
marina i powyższy pozew wyznaczając termin 
do rozprawy drobiazgowej na dzień 12 listo- 
pada 1897 o godzinie 9 przedpołuduiem mia- 
nowanemu kuratorowi się doręcza. 

Wzywa się zatem właściciela wyżej wy- 
mienionych obligów, aby ustanowionemu ku- 
ratorowi służąre do swej obrony środki do- 
starczył lub innego zastępcę sobie obrał, gdyż 
inaczej ze zaniedbania wypiknąć mogące szko- 
dliwe następstwa, sam sobie przypisać będzie 
musiał. 

Lwów, dnia 12 października 1897. 
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BProhkne ogloszenia Domitius Lubycz: Królewska oferuje świe- 
od wyrazu petitem centa, tłustym teiiiem |ż8 kalafiory po 35 ct z> kg = 
| Poezta w miejsen. 12357 
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SOSIE ZO PEC Bi e A a NAJ AN 
pPI do polowania, berlacze własnego wyrobua 
kalosze petersburskie, czapki krymskie poteca 
najtaniej fabryka kapeluszy ANTONIKAFKA 
(przedtem A. Kożeloużek), Lwów, ulica Halicka 1. 4 


obok Katedry. 

NE" i drób. Wysyłam codziennie świeżo 
bita mięso wołowe primo 5 kigr. zł. 450, co- 

dzienaie świeżo bite tłuste gęsi 5 klgr. zł. 2.50, naj- 

lepsze masło stołowe 5 klgr. zł. 3.80, najiepsze ma- 

sł» zł, 2 30, wysyłam franko za zaliezką Noe Tuchtal, 


Brzesko (Galicya). 1405 
Pe nabycia korzystnie karəta wiedeńsba w 
wyboraym stanie, osie oliwne, Wiadomość ul. 


Szeptyckich i. 13 u s'angreta. 
| 7 G a Lwów. Jedyna krajow: firma dla 
zakupna instrumentów muzycznych. oeny 
134 


bezkonkurencyjne. Cenniki bezpłatne. 
YY sze kie roboty cyzylerskie wpkonywa naj- 
taniej i najdokładniej według wzorów, arty- 
styczna pracownia bronzowni.za, Wilhelma Skun- 
rzyla, Lwów, Halieka 15. 1374 


gt 


Uczciwa propozycya 
malżeńska E 


dla damy chrześsiańskiej. słusznego wzrostu, śre- 
dniej wielkości, pięknej, świeżej, delikatnej twarzy, 
e'eganckiej postawy, wesołego usposobienia, dobrego 
serca, wykształconej i 100.000 zł. wal. a posagu 
względnie majątku, szukam męża w sferach wyż- 
szych i w dobrych stosunkach. Nieanonimowe listy 
osobiście refiektujązych należy wysyłać do Juliusza 
Woh'mana, Wrocław, Oderstrasse 18-19. Zupełna 
dyskrecya porę*zona Listy tylko niemieckie. 


i tani Fabryka konser- 
Dobre 1 tanie! m jarzyn W 
Lubyczy królewskiej cf-ruje Świeże ja- 
rzyny w herwetycznie zamkniętych puszkach 
. blaszanych konserwowane, jako to: młody 

j. groszek, zieloną fasolkę, szparagi, prawdziwe 
grzybki, pomidory, kontitury i scki. Ceəvnik 
gratis i franko. Pcezta w misjseu. 1233 


upie 

na nastepny rok 8000 metrów kph welieyj- 
skiego sosnowego, jodłowego iuh smere- 
kowego drzewa kraąglego, 1 do nejwyżej 
11.25 metrów długości i 15 do 30 em. gru- 
buści. Jodłowe ma pierwszeństwo. Oferty 
can oscbbo dla każdego setucun franko wóz, 
„do stacyi Tarnowitz, (ióray Szląsk. Adrem - 
"wać należy do ekspedycyi ancnsów Haasen- 
stein i Vogler A. (+. Breslau pod znakiem 

L. K. 663, 1402 


4 oaletowe iustra 


oleca w nejiepszej jakości w olbrzymim 
wyborze po najtańszych censch 


k Feigl 


e. 


amienica we Lwowie, 12 lat wolna od po- 
odatku, korzystne rentująca się, na sprze- í 
dż. Bliższa wiadomość w kancelaryi adwokatów 
Drów A. i Z. Lisiewiczów, Lwów, ul. Kościuszki 16. 
Pośrednictwo wykluczone. 1392 


5000 czereśni i wiśni 
wysokopienne, 3—4 lat, z koroną, silne, 
szlachetne gatunki, 100 sztuk 30—35 
zł. Zakład ogrodniczy w Lubyczy kró- 

lewskiej, poczta w miejscu. 1381, 


racownia sukień damskich i nauka kroju * 
Maryi Chowickiej wykonywuje wszeikie zamó : 
wienia według najnowszych wzorów francuskich w : 
jak najkrótszym 6zasie po nader muiarkowanych Ge- . 
nach. Ul. Krakowska 30. : 


„KANIA Kazimiera Wies | Ludwi 


konywuje wszelkie roboty drukarskie 3 
Lwów 


gtg 


> Hausmsna 


szybko, starannie i po cenach nader 
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Wszędzie do nabycia! 


PALCIE TUTKI NIEMOJOWSKIEGO| 


Wszędzie de nabycia! 


LUDWIK FEIGL 


właściciel najstarszego i największego handlu 


aparatów i przyborów futograficznych 


Lwów, pasaż Hausmana 8, 
cznajmia swcim P. T. Qdbioccom, że Ga sezon obecny 
nadeszły z Paryża araraty najnowszej kozstrukcyl. 
W tymże handlu znajduje się od 1 maja 
biblioteka klubu miłośników sztuki fotograficznej. 


Obwieszczenie. 


Na mocy upcważsienia Rady nadzorczej z dnia 2 
dnia 13 października 1897 l. 161 rozpisuje Dyrezeya galieyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego uzupełniająse wybory do delegacyi na Ogólne 
Zgromadzenie a mianowicie: 

okręgu Biała (powiat Biała-Zywiec) wybór delegata. 

okręgu brzeskim wybór delegata 

okręgu kołomyjskim wybór zastępcy delegata 

okręgu przemyskim wybór delegata a ewentualnie także zastępcy 


a 


w 


okręgu sanockim wybór delegata 
okręgu tarnopolskim wybór delegata 

7. w okręgu wadowickim wybór delegata 

Wybory te odbędą się w myśl ordynacyi wyborczej pod kierownictwem 
odnośnych Wydziałów okręgowych w Białej, Brzesku, Kołomyi, Przemyślu, 
Sanoku, Tarnopolu i Wadowieżch w dniu 25 listopada 1897 i 
, Wzywa się zatem Panów właścicieli dóbr tabularnych rzeczonych okrę- 
gów, aby zaopatrzyli się zawezasu u dotyczączych Wydziałów okręgowych 
w karty legitymacyjne na podstawie tamża wyłożonych spisów wyboreów. 
moga DENY. wyłozonym spisom uprawnionych do głosowania wniesione być 

a hione a Ae] i z z n 
wyznaczony AOÓRA reklamacye najpóżniej 8 dni przed terminem do wyboru 


nia spisów wyborców i załatwiania rek 
borczej są upoważnione, 

Z Dyrekcyi galicyjskiego Towarz TRD PA kiari 

J ) S ystwa kredytowego ziemskiego 

We Lwowie, dnia 13 pażdzieruika 1897 5 


Z drukarni WH. Łorińskiego ul. Uzaraieekiego 1. 


lamacyi w myśl $. 7 ordynacji wy- 


12 dom Weərnera. 


Doniesienia | 


amarna enmana naa | 


pała |A 


3 marca 18971 42 i z:: 


przed odnośne Wydziały okręgowe, które do zrektyfikowa- | 


(Zarządca Wł. J. Weber.) 
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Konces. Zakład fabryczny 


Wód mineralnych sztucznych 


i specyalnych lekarskich 
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w Krakowie, ul. Sw. Gertrudy nr. 4. 
4 Selierska, używana w katarach oskrzeli i płuc — flaszka 16 ct. e 
© Bilińska, używana w katara-h wszelkiego rodzaju, w zaduszce i cierpieniaQ 
g wodu pokarmowego — flaszka 15 ot. 
4 Vichy, powszechnie znana i zalecana — fiaszka duża 40 ct., mała 25 et. 
Żelazista (z pyrofosforanem żelazowym), wyborny Środek w bezkrwitości i b 
moeniejsza 25 ct, słabsza 22 et. ości 
Bromowa, przeciwko słabościom rerwowym, migrenie, histery!, epilepsyi, bezsenn 
it. p, używana na zlecenie lekarza, mocniejsza 28 ct., słabsza 20 ct. 
g Jodowi, przewyższająca wszelkie wody mineralne jod zawierające — flaszka 20 
SQ Litowa, jedycy środek w cierpieniach pęcherza moczowego i artrytyźmie, flaszka 
d IHygieniczne, czysta szczawa, jako napój codzienny w braku zdrowej wody 
Ii wasna sodowa, na zlecenie lekarza w słabościach żołądka używana, flaszka 
Gie:shiiblerska, czysta szczawa. alkaliczno-sodowa, jako napój zwykły i dyetet 
T flaszka półlitr. 10 ct., trzy ewierci litr. 14 ct. 
>H Kissingen Rakeczy, flaszka 20 ct. 
IA Na wzór wody marjenbadzkicj, flaszka 20 ct. 
So Sodowa, za najlep-zą w Krakowie przes Towarzystwo lekarskie uzuana. 
Przyrzaądzunie wód wymienionych cdbywa się pod kon 
Z Komisyi lekarsko przemysłowej Towarzystwa lek. 
í Do nabycia w Krakowie i na prowincyi przeważnie w ap 
i Zamówienia uskutecznia się bezzwłocznie. 
Broszury przesyła się na żądanie franko 


K. Rząca i Chmurski 


włściciele Zakładu 
Według orzeczenia Towarzystwa lekarskiego krakowskiego, wody 
ralne sztuczne tego zakładu odpowiadają swym składem chemicznem W 
pełneści wodom ratnralsym 
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Kr ołądkow 
182 
aptekarza K. Bradyego 
(przedtem Mariacelskie żołądkowe krople) 
sporządzone w aptsee „Zum Könige von Ungarn“ 

Karola Bradyego w Wiedniu I., Fleischmaf 
przedtem sptekurza „Zum Schutzengel“ w Kromieryżie. ją09 p? 
ary i znany środek icezsniszy, działający znakomicie i wzmacniaj 
„ołąu=k przy przeszkodach. 0 
yeg 


Krople żolądkowe apt. K. Brad A 

(przedtem: Mariaselskio krople żyłądkowe) . paris 

są w czerwone prdelka cpakowane i obrazem Matki Boskie) gront 

celskiej (isko marke oełronna) zaopatrzone. Pod maf 4 
ansi się zosjaxać podpis Erde ye 

Cena flaszki 40 ct., podwójnej flaszki 70 centó gto 

Muszę zwrócić uwage powtórnie, że moje krople żołądkowe GE 
szowane bywają. Należy zwrócić uwagę przy zakupnie na powyższą 1 


i óció 
z podpisem t Brady i wszysikie wyroby jako nieprawdziwe 
nie są powyższą marką i podpisem ©. Brady zaopatrzone. 
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Mańkoe d 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych 


L. 41459 
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Ogloszenie konkursu! 
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Na posadę lekarza kolejowego e. k kolei państwowych Z 5! 
szynie ogłasza się niniejszem konkurs. trzeć 

Do okręgu lekarskiego w Muszynie przydzielona jest przemo 
metra 113 do kilomstra 146 na linii Tarnów-Orło, jakoteż 0 „piecze 
(do kilometra 583 po stronie węgierskiej, wraz z budkami St icry nic» 
; przestrzeni się znajdującemi, za stącyatni Żegiestów, Muszyna” 
(4 przystankami Wierchomla i Zegiestów-Zdrój, rzędźi 
Do obowiązków lekarza kolejowego należy w pierwszy oku 
; tna leczenie członków kasy chorych, ich żon i dzieci do 1 
` przydzielonej przestrzeni się zaajdujązych, jakoteż wykony wani 
' nošci lekarskich, dotyczącani przepisami bliżej określonych. Lr 
l Z posadą tą połączone jest honoraryum w kwocie 570 2 E 
; O posadę powyższą ubiegać się mogą doktorowie wszach n 
którzy się wysażą dłuższą praktyką szpitalną. wym 
Podania należycie udokumentowane i znaczkiem stemplos D 
zaopatrzone, wnosić należy do dnia 30 listopada 1897 do ©. D 
; lei państwowych w Krakowie (oddaiał I.) gdzie taż i bliższy 
; zasięgnąć można, 
: Posada powyższa obsadzoną będzie od dn 
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